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Kraków, piątek 21. października. 
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PRZETARG! USTNE 


1. na znajdujące się w Krakowie 57 samochodów 
2. na znajdujący się w Tarnowie matervał taborowy 


ogłoszone w biuletynie 


„DEMOBIL: zeszyt 4-ty 


jako sprzedaż konkursowa K. 10 i K. 12 


odbędą się w Krakowie: 1. dnia 25 i 2, dnia 26 października b. r, 


Bliższych informacyi co do miejsca, godziny i warunków licytącyi udziela 


Ekspozytura Oddziału Likwidacyi Demobilu wojskowego w 


rakowie, 


Stradom 14, gmach D. O. G. 


Szedztwe w sprawie spisku 


ruskiego ma 
Hwów (tel. wł). Śledztwo policyjne w sprawie ; 
spisku Rusinów i przygotowań do zbrojnego po- | 
wstania we wschodniej Małopolsce jest już na | 
ukończeniu Wszystkie protokały j zebrane maz } 
teryały w czasie licznych rewizyi zmachodzą się ; 
w cpzdzie, Przesłuchiwani Rusini odmawiali ze- į 
znań w sądzie, zasłamiając się. iem, że protokoły | 
są pisane w języku polskim. Jest to nie tylko 
demonstracya z ich strony, ale i zamiar, aby u- | 
trudniać śledztwo i dzięki zwłoce módz się po- 
rozumieć co do zeznań. Do sądu karnego przy 
ulicy Batorego odstauwiłą policya resztę aresz 
towanych. Są tam Władysław Eaczyński, Fran- 


ciszek Sztyk, Eugeniusz Dymydczuk, Irena Ma- j 


kuchówna i Anna Załozna, 


Pogtosłń o dymisyi wojewody Gradowskiego. 


Lwów (tel. wł.). Lwowska syonistyczma „Chwi 


ta“ otrzymuje z Warszawy wiadomość, jakoby 


„Wyrok genewski 
uznany przez A 


Horsea. (Radio. PAT). „Manchester Guardian*, 
komentując decyzyę Rady Ligi zauważa, że 
wprawdzie podział nie odpowiada oczekiwaniom 
angielskim, niemniej jednak wyrok genewski musi 
być lo!talnie uznany przez rząd angielski. Zasadom 

' podziału nie można odmówić słuszności, choć 
może podział nie zaspakaja aspiracyj obu stron. 
Jakkolwiek granica polityczna daje Polsce pod 
względem ekonomicznym więcej niż tego ocze- 
kiwali jej przyjaciele, równowaga jest utrzymana 
przez czasowe ekonomiczne zastrzeżenia. Niemcy 
opierali swe stanowisko na podstawie ekono- 
micznej, Polska na podstawie narodowościowej. 
Rada Ligi wybrała drogę pośrednią, zaspokoiła 
w części narodowe aspiracye Polski i zapewniła 
Niemcom pewne gwarancye ekonomiczne. 


ukończeniu. 


wojewoda lwowski Grabowski nosił się z my*łą 
usiępienia ze swego Sianowiska, W kołach sej- 
mowych, — donosi korespondent „Chwili, — 


opowiadają, że pizyczyną tego stanowiska wo- 


jewady Grabowskiego ma być zbyt miękka poe 
stawa władz centralnych polskich wobec akeyi 
terorystycznej ukraińskiej, która ujawniła się 
dobitnie w zamachu na Naczelnika Państwa. 
Rząd warszawski pragnie podobno nie rozdmu- 
chiwać afery Fedaka na wielką skailę, lecz pójść 
droga łagodzenią kanfliktów i wejścia na drogę 
układów. Z tego też względu Fedak ma atanać 
przed sądem prysięgłych, nie przed s&dem do- 
raźnym, jak począskowo podano i jak zdaniem 
„Chwili“ życzy sobie opinia publiczna Lwowa. 
Ponieważ w tej sprawie panują różne opinie 
między Wamszawą a wojewodą Grabowskim, wo 
jewoda gotów jest podać się do dymisy. 


usi być 


z 66 
m 


„Daily News* pisze, że wartość koncepcyi 
genewskiej polega na tem, iż zmusza obie strony 
do współpracy. Nie można mówić o jakiemś 
ekskluzywnem zamknięciu śię w sobie Niemców 
lub Polaków. To właśnie daje najlepszą rękoj- 
mię, że tężyzna produkcyi i siła gospodarcza 
G. Sląska nietylko nie ulegnie zmniejszeniu, 
lecz raczej wzmocni się przez nastanie pokoju 
i wyeliminowanie burzycielskich elerientów. 
Górny Sląsk będzie platformą, na której oba 
narody zejdą się nareszcie w pokojowej pravy. 
Dla dzieła pokoju porozumienie słę polsko-nie- 
mieckie jest rzeczą pierwszorzędnej wagi. Wzór 
Gdańska może być dla ludności G, Sląska przy- 
kładem rozumnej współpracy, 


Porozumienie na konferencyi ambasadorów. 


Paryż (PAT). Ag. Havasa. Na dzisiejszem ram 
tem posiedzeniu konferencya ambasadorów u: 
staliłą tryb, w jdkim nzęidy zajinieneaowane będą 
Dowiądomione © decyzył Sprzymierzonych w 
Sprawie górnośląskiej. Na posiedzeniu popolu- 
dniowwem 'konierencyi zostanie  zwedagowany 
komunikat, przeznaczony dla rządu polskiego i 
berlińskiego. 

Paryż. (PAT). Konferencya ambasadorów po- 
rozumiała s'ę co do sposobu postępowania inte- 


Tesowanych rządów przy notyfikcyi decyzyi | 


aliantów w sprawie Górnego Sląska. Konferen- 
cya ustali treść. mającego Odejść oświadczenia 
do Warszawy i Berlina. 

Paryż. (PAT). Ambasador angielski odbył kon- 
ferencyę z Cambonem w sprawie wykonania de- 
cyzyi genewskiej. Konferencya wyraziła obustronne 
szczere pragnienie dojścia de porozumienia. Zdaje 
się, że układ zapadnie w najbliższym czasie. 


Kopiya ailaacha ga SOLWAOCINEM ogioszeniemi granity 


ytom. (PAT). komisya międzysojusznicza 


4 . _ 


Redaktor naczelny: Józef Rączkowski, 


: w Opolu w telegramie do rządu francuskiego 
oświadczyła się za przyjęciem tezy francuskiej, 

| to jest, aby ogłoszenie granicy rozgraniczającej 
na Górnym Sląsku nastąpiło natychmiast. 


' Pośrednicząca propozycya Francyi. 


| Wiedeń. (PAT). „Wiener Allgemeine Ztg.* do- 
nosi z Paryża o propozycyi pośredniczącej Fran- 
cyi. Propozycye mają się przedstawiać, jak na- 

| stępuje: Alianci zakomunikowaliby wspólnie 

| w Berlinie i w Warszawie całkowity wyrok 
Rady Ligi Narodów, dołączając dodatkowe pi- 
smo, w którem zaznaczaliby, że część odnosząca 
sję do linii granicznej ma wiążącą ważność, pod- 
czas gdy propozycye, tyczące się gospodarczego 
punktu, pozostawione będą opinii obu stron. 


[et zagranicznych finansistów 
Warszawą (tal M5. Rząd polsk? otrzymał zas 
pewnienie ze strony zagranicznych sfer fFnan- 
Siwych; że dostarczą one pokrycia wszelkich 
potrzebnych wydatków, związunych z przeję- 
ciem. adminjistracyi, pmzyaanej Polsce części 
Gómmego Śląska, Wiadomość ta jest bardzo wa» 
żna, gdyż spekulanci ovzekiwali tej ciwili, aby 
poprawić kurs marki nemieckiej w madziej, te 
rząd poiłski będzie marki niemieckiej poszuki- 
wał na giełdzie, 
| 
| 
| 


m g . 
Dwie akcye. 
Kraków, 20 października. 

(b) Jesteśmy świadkami dwóch akcyj, pnzed- 
diębramych w taj chwili przez aganizacyę pra- 
cowmików państwowych, 

| Jedna z nich, prowadzona przez Komitet wy- 
| konawczy Związków zawodowych pracowników 
państwowych, ma na celu wywalczenie w jak 
, najkrótszyru przeciągu czasu poprawy porożónia 
miateryałnego, dostosowanej do obecnych, wa- 
, mmków gospodarczych, przyczem jake środkiem 
| walki grozi strajkiem, 

Druga akcya, reprezentowana przez Związek 
zrzeszeń pracowników publicznych wojewódz- 
twa krakowskiego, wyraźnie przeciwstawia się 
poprzedniej tendencyi, głównie hasłu strajku, 
stawiając pod adresem ogółu pracowników p8- 
stulat poniesienia jak największych ofar ze 
względu na zagrożony byt państwowy. Niema 
tu mowy o lepszem sytuowaniu materya lm emjze 
strony przeciwników metody strajkowej, z po- 
śród których niejednej dylkasteryi gnacznie go- 
nzej się powodzi, niż n. p. członkom Związku 
nauczycieli szkół powszechnych, oświadcza jące- 
go Się przez swych przedstawicieli po stromie 
atcyi „strajkowej“. 

Wogóle stosunek cıganiracyj urzędniczych, do 
jedmej czy drugiej gkcyi nie przedstawia się ja- 
sno. Niewiadomo bowiem, czy ogół członków :a- 
akiceptowałby opinię swego zarządu, To pewne, 
że zdania wśród umędników w odmośnej spra- 
wie są podzielone ij po jednej i po drugiej stro- 
mie znaleźć Się. moga członkowie tych samych 
organizacyj bez względu na stanowisko, zajęte 

przez ich zarządy, czy chociażby wiece, które: 

wszakże ogółu członków nigdy objąć nie moga. 
Nie można zatem mówić o jakiejś różnicy w po- 
zycyi materyalnej między obydwoma ugrupowa- 
niami. Raczej mówić można o pewnej różnicy 
politycznej, zarysowującej się z okazyi tych 
dwóch akcyj. O ile bowiem ornamizacya akcyi 
strajkowej zostaje wyraźnie pod wplywem jed- 
nej z partyj robotniczych (N. P. R.) o tyle kie- 
rownicy akcyi drugiej niewątpliwie pewnymi 
pośrednimi węzłami bliżsi są raczej ugrupow ań 
centarowych czy naweż prawicowych, 

W damym :wypadku jedmak abstrahujemy „od 
brania pod uwage czynnika natury .polityczno- 
partyjnej, W oceni howiem obydwu akcyj chee- 
my mieć na względzie przedewszystkiem inta- 

Tes państwa, nie przeoczejac oczywista położe- 

nia pracowników publicznych. 
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Wiadomo dobrze, że położenie urzędników 
państwcwych jest szczególnie ciężkie,  możma 
śmiało powiedzieć, w stosunku do innych wawo- 
dów — jest najcięższe. Nikt chyba tak dotkliwie 
nis odczuwa codziennych braków, nieustajsycej 
troski o wyżywienie, ubranie, opał itp., jak u- 
rzędmik. Nie dziwnego, że w takich warumkach 
panuje w rodzinach urzędniczych dosiownie 
czarna morpacz, która gorycz Teje i żal da wfadiz, 
do państwa, do Ojczyzny własnej, s co w na- 
stępsitwie podsuwa myśli o jakimś rady kalnym, 
deperackim kroku: Krokiem zas tym. miałby 
być ewemiualnie nawet strajk! 

Dziwńc się nie można poszczególnym, jednost 
kowym cdruchom rozgoryczenie i myślom © 
Þezncbociu, jako środku wymuszenia na pań- 
stwie polepszenia bytu, Alẹ doprąwidy dziwić 
się należy, gdy tę desperack myśl poważne oT- 
ganizacye poważnie wnoszą na. porządek dzien- 
ny i czymią z niego program dalszej walki o 
pyt. f 

Czyż pomimo calego zrozutienia dia tragjicz- 
nego położenia warstwy urzędniczej, pie na- 
zwiemy akcyą antypaństwową greżby nagłego 
unierachomienia całej machiny państwowej, je- 
śliby istctcie miały stanąć koleje, poczty, tele- 
gmdy, urzędy. sądy, szkoły itd.? — Jeśliby bez- 
rcbocie miało być konsekwentne — następuje 
komiec państwa, którego istota leży w ruchu i 
pracy wymiemionych organów, A cóż dopiero, 
gdy się uwzględni czyhające na taką chwiilę 
a uiłowinogie siły rozkładcze, dziś wła- 
Gie w dwójnasób pracujące w porozumieniu z 
zewnętrznymi wrogami Polski! Sytuacya, Wy- 
twcmtona przez ewentualny strajk powszechny 
pracom ników państwowych, akończyłaby aig nie 
tylko katastrofą dla państwa, lecz również dla. 
samych urzędników, którzy nagle zmależliiwy się 
baz wszelkich podstaw do istnienia, : 

To też jasne jest, że każdy rząd w inidresie 
konieczności ratowania zagrożonego bytu pań- 
stuowego musiałby energicznie przystąpić do 
banwuglednego ziamania tak absunda mego straj- 
ka, Ratując zaś sytuacyę musiałby siłami. 
chicącemi pracować, obsadzić najpiłniejsze dzia- 
ły pracy państwowej. A wtedy. mogloby. łatwo 
się okzzać, że niemała liczba. pracowników w 
niejednym dziale jest zgoła zbyteczna, że przy 
mnacznie mniejszym personálu można: również 
najs abiriejsze prace w porę odrobić. Wiadomo 
bowiem, że są działy, w których urzędnicy Są 
stosłownie przepracowani, ale wiadomo także, 
ie są i takie działy, w których poszczególne je- 
dnostki, miekoniecznia gorliwa, wiele mają cza- 
su na „niepróźmujące próżnowamie", 

To też zamiast sugestyomować ogół rozgory- 
ozonych pracowników państwowych popular- 
nem dyfistaj hastem strajku, związki urzędnicze 
winny same przystąpić do zorganizowania akk- 
cyi wśród unzydników. zmaierzającej zarówmio, do 
reduckyj sit pracujących. jak też wytworzenia 
wńększej energii i efek lywności w wykonywanej 
pracy.  Konsekwemtne przeprowadzenie tych 
dwóch postulatów pośrodnio musi przeprowa” 
dde poprawę bytu materyalnego dla pozostałej 
dośc urzędników, których wtedy państwo mo- 
głoby i musiało wymagrodzić w sposób wystar- 
czający. Akcya taka, prowadzona przez samych 
urzędrików, byłaby naturalnie nie tak popular- 
ną, alc byłaby to alkcya państwowa, bo mająca 
imteras państwa ma oku, jak również Isiotne 
interas pracowników państwowych, 

W tej chwili, wyjątkowo groźnej, gdy Ojczy- 
zna zńowu, jak w: noku ubiegłym, znalazła się w 
niebezpieczeństwie, gdy ciqżlkie przesilenie fi- 
nansówe grozi nam poprostu utratą wolności, 
istotnie nie zostaje nie inego, jak zaapelować 
do powiestenia jeszcze duiggych, jeszcze wigk- 
szych ofiar na nzecz państwa, Przyklad takiego 
poświęcemia, milcziącego zaparcia się dają ci 
svszyscy pracownicy państwowi, którzy, mie mo- 
gar wyżyć z poborów państwowych, nieraz cięż- 
ką pracą nocnę dorabiają potrzebną sumę na 
utrzymanie domu, a którzy pomimo tæ stara- 
ją się w służbę publiczna wnosić, jak dawniej, 
ten sara zepał i tę samą emengią. Oczywista, jest 
to arormalnie, by: obywatel, hędący na usługach 
państwa, by wyżyć, musiał pracować na dwa, 
m czasem na trzy, sawiady, ale w każitym razie 
jast to pośrednie przyjście z pomecą państwu. 
Dlugo stan taki potrwać nie mógłby, bo wszak- 
że siły Indzikie sy, ograniczome, Lecz idzie o prze- 
trzyseanie, o cierpliwe zniesiemie obecnej kry- 
tycziej gytuacyi. s 

‘Nie „akłądanie nowych min wyfhuchowych 
pod państwy, ale wzmacnianie komieczności po- 
święcenia i ducha hartu ma ten przejściowy o- 
kres ciężkiej próby — wiwo być hasiem kie- 
rowków wszystkich organizacyj urzędniczych, 
stojących ma grumcie państwowym. Pracownicy 


„GONIEC KRAKOWSKI* 


pommi, że państwo polskie, którego są funkcyo- | 
naryuszamí, jest jeszcze w tej chwili przedsię- 
biorstwem deficytowem, że zatem wie wlasnym 
interesie muszą umieć przetrzymać czas najgor- | 
simy. 

Ostatnie dwie zdają się wskazywać, że może | 
już wreszcie zaczęła się przechylać na naszą Ko- 
rzyść śzala sytuacyi finansowej. Temu polensze- ; 
niu sytuacyji, sądzimy, należy wyjść naprzeciw | 


Paryż (F. E.) Wczoraj odbyło się pierwsza portes 
dzenie izby posłów. Ne życzemie Brianda przystą» 
piono natychmiast do obrad nad 16 interpelacyami 
dotyczącymi zewnętrznej i wewnętrznej polityki ga- 
binetu. Pierwszy mowca radykał Margzinę kryty- 
kowal bardzo ostro orzeczenie genewskie w Sspra- 
wie górnoślaskiej. Zdaniem jego mnie zabezpictza 
ono wrale Francyt przed wojną odwetową ze 
strony Niemiec. Daudet krytykował Brianda za to, 
że się okazał słabym wobec Niemiec, które nie zas | 
sługują wcale na zaufanie. Postępowiec Peroux | 
interpelował w sprawie przekazania Radzie ligi 
narodów sprawy górnośląskiej. Jest tb niebezpigcze 
nym procedensem dla wykonania postanowień 
trakuatu wersaiskiego, Briand powinien byi w swo» 
im czasie przyjąć spokojuia wyjazd Anglików z 


Paryża a nie robić im ustępstw, Byliby oni wów- 


przyniesie 23 miliardy 
Warszawa (led. M), Na dzisjejszem posiedze- 
niu komisył skaxkovo budżetowej zabrał głos | 
minister Michalskł który stwierdził, że ustawa | 
o danimie anajątikkowiej nie jest idealnie sprawie- | 
dliwa, ale minister przedłoży Sejmowi szereg | 
projektów, wi,kiórych postara się o obciążemie * 
tych, któnzy nie są tą daning obciążeni. Danina 
jes sciągnięciem: podatków dotychczas nie pta- 
conych. Techniczne warunki nie pozwalają na ! 
steniplowanie bamknotów i ściągnięcie przy tej 
sposobności daniny. asta umostały już zawia i 
domjone, że od nowego roku nie mogą już liczyć | 
na pomoc rządu. Potrzeby swoje muszą sobie | 
same pokryć, a rząd umożliwić im to może i 
przez życzliwe traktowanie podatków miej- 
skich. A A | | 
Wieliką wagę przywiązuje minister do usta: 
wy o środkach naprawy finansów, Tę ustawę . 
waz z projektem daniny powinien Sejm w tym ; 
miesiącu załatwić. Pora pokryciem deficytu | 
danina ma Stw é podstawę dla banku bile. | 
towego, jak niemniej z daniny bedą pokryte po- | 
irzeby przydzielonej nam części Górnego Ślą- 
ska, latówej walutą niemiecka  jeszeze przez 6 
miesięcy bqdzie środkiem obiegowym. Potrzeby 
Śląska będą znaczne, Na podstawie ustawy 
rząd będzie udzielał wig Sprawiedliwych, odnzu- | 
cająjc wszelkie pinotekcye. Na kresach wgchod- | 
nich, gdzie nie płaci się jeszcze podatków, wy: | 
miar nastopi od każdej jednostki pawiewchni | 
ziemį. 4 
Po ministrze Michalskim zabrał głos radca | 
ministerstwa Skarbu, dr. Wicosendórf, który 
przedstawił ugrupowanie wpływu daniny we- 
dług ziem i grup. Z danych, przedstawionych | 
przez dr, Wiesendorfa, wynika, że Królestwo | 
Polskie zapłaci 42 miliardy 670 milionów, b. za- | 


Ściganie agitacyji 


Warszawa, (PAT) Komikya prawnicza pod 
przewodnictwem pos. Seydy obradowałg nad 
wnioskiem nagłym związku ludowo narodowe- 
go o rznaniy działalmoścj komunis.ycznej za 
zyrońuię Stanu., Przedstawiciel ministerstwa 
sprawiedliwości wyjaśniał, że przepisy karne, 
zawarte w ustawach, obowiązujących we wszys 
stkicih byłych zabonach. zupełnie wystarczą do 


godzinnej dyskusyj, w toku której ze strony 
członków: komisyi przytaczano szereg wypad- 
ków nie dość sprężystego działania władz bez- 
pieczeństwa, postanowiono na wniosek ks, Em: 
tostawskiego bardzo znaczną większością gło- 
s5w wnieść na plenum Sejmu następujący roz 
jextachwały: Stwierdzając, że iatniejące usta- 


, | wy karne dają podsiawg do surowego karania 
publiczna, niestety muszą jeszcze czag jakiś być | działalności j agiiacyi komunistycznej przecjw- 
ofiamikami ogólnego położenia państwowego, | ko bezpieczeństwu państwa, Sejm. wzywą rząd: 


| 
skutecznego zwalczania bolszewizmu, Po kilku- | 


ń t 


raczej z hasiem wzmożonej pracy, nie zaś bez- | cięższej chwili, 
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MW 
mcbocia, z hasłem wiary w przezwyciężenia obe- 
onego kryzysu ogólnego biegu rzeczy. 

Ufamy, że i organizatorowie akeyi „strajko” 
wej“ w gruncie rzeczy podzielają. talkże nasze 
zdamie, żę hasło bezrobocia wysunęli jedymie ja- 
ko agitacyjne. Nam jedmak idzie o to, że nawet 
wysuwanie takich haseł jest rzeczą niezdrową 
łam, gdzie o bycie państwa musi decydować 
zdelność pqówięcenia į siła przetrzymania naj- 


Paiiamenł francuski woe: orzeczeń genewskich 


Ataki na prez. Brianda. — Przeciw sojuszowi z Anglią. 


czas z pewnością wrócili do Paryża. Obecnie «m 
konsekwencyi niepewnego stosunku  Briauda za- 
frzymują Niemcy najl:pszą część Górnego Śląska. 
Briand oświadczył na owe zarzuty, że Franeya mu: 
slała się zdecydować albo do peliyki yokojuwsj. 
albo do takiej polityki, któwaby doprowadziła do 
cdesobnienia Francyl. Niemcy już wypełnili jedną 
część swoich zobowiązań i respektują ultimatum. 
Framcya hędzie zawsze dosyć „silną. Mowca jest 
przekonany, że polityka zalecana przez Peroux by: 
łaby katastrofalną dla Francyi Jeżeliby większość 


„izby byla o tem innej myśli, to premier ustąpi. W“ 


ponownem swem przemówieniu Peroux wskazał 
na rozwój przemysłu w Niemczech i na przesilenie 
w przemyśle Francyi. Francya musi zrezygnować 
zdaniem jego z sojuszu z Anglią, jeżeli ją den 
sojusz niszczy. 


lle przyniesie danina majątkowa? 


Posiedzenie komisy} skarbowo-budżetowej. — Według proiektu Małopolska 


900 milionów marek. 

bór austryacki przyniesie 23 miliardy 900 milio- 
mów, b. dzielnica pruska her Górnego Śląska 17 
miliardów 25 milionów. Ziemie wschodnie w 
granicach wakiatu ryskiego 6 milirdów 485 mi 
liszów. Wraz z daniną od samochodów i ban- 


| ków powinna idauina przynieść około 160 miliar 


dów. Co się tyczy daniny b. zaboru austwyąckie: 
go, to podatek gruntowy i domowo klasow "z 
roku 1920 wynosi tam % military. Przy zastowo- 
wanu mnożnika 550 wymiar wyniesie 32'2;-mż- 


i liarda. Po potrąceniu uig w wysókości pół mie 


liona pozostanie 91 j pół miliona podatku szyłi 
daniba wyniesie 21 i pół miliarda, Podatek do- 
mowo czynszowy wynosi we Lwowie 3 miliony. 
Punzy zastosowaniu mmożnikia 20 wymiar wynie- 
sie 60 milionów. W reszcie Małopolski podatki 
3 milionów, przy msożniku 30 dadzą 270 milioe 
nów. Podatek domawo klasowy miejski wyno- 
szyc 1 miljon przy zastosowaniu mnożnik. % 
da 89 milionów. Razem więc da Małopolszą z 
budynków 410 milionów. Po potręcariu 10 pro- 
cent ulg danina da 370 milionów. Podatki zaro 
bkowie przynoszą 15 milionów, przy mnożniku 
0 wymiar wyniesie 250 milionów, po potrące- 
niu zwolnień w wysokości 10 procent czyni 220 
milionów., Z płac danina wyniesie 208 niliar- 
ds. Razem damina z Małopolski, jak wyżej za- 
zmaczomo, przyniesie 23 miljiandy 900 milionów. 

W dyskusyi na zapytanie pos. Diamanda, jak 
wielkie są gwarancye ustanowiome przez pań- 
stwo, albowiem i ono wpływa na płatność dami- 
ny, p Michalski odpowiedział, że na to pytanie 
nie może dać odpowiedzi, ponieważ właśnie w 
ostatniej chwili pnzedlogono mu akt gwarancyi 
państwowych, którego śladu w dokumentach 
ministerstwa skarbu odnaleźć nie było m żna. 
Dat tych gwawancyj minister nie mógł padać 


- komunistycznej. 


Projekt komisyi prawniczej w sprawie tępienia działalności komunistycznej. 


1) ab, w jak najenergiczniejszy nakazei 
wiadzon. bezpieczeństwa ścigani wszelkich 
przejawów działalności ; tgřtacyl komunistycze 
nej przeciw bezpieczeństwu państwą j poddał 
winnych Surowemu ukaracju na podstawie ist- 
piejących ustaw karnych; 2) aby zalecił į pnze- 
prowadził natychmiastowe i jak najsurowsz 
pociąganie do Odpowiedzalności orginów bez- 
pieczeństwa, któreby przez niedbalstwo i bez 
czynność spuzyjały, bezkarności, tych zbrodni o- 
raz zwierzchników tych organów, którzyby tc 
bezczynność tolerowali Dalszą część projektor 
wanej ustawy, która wzywa rząd, aby w żad- 
nym razie nie dawał wjazdu do Polski w chara- 
kiterze puzeóstawicielom i urzędnikom władzy 
sowieckiej, Polakom, którzy służą sowietojn. 
Postanowiono załatwić dopiero po wysłuchaniu 
pana ministra spraw zagranicznych. 
———AMAO—— 
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ZWIERCIADŁO POLITYCZNE. 


Uszczędność a polityka 


. Kraków, 20 października. 

(stm) Minister Michalski z równie wiełkim 
ferwonem, jak konsekwencyą stara się przeproe 
wadzić swój postulat jak najdalej posunięlej 
oszczędności we wszystkich dziedzinach gospo- 
darki państwowej, Z tych dziedzin uznał, może 
ną ogół stuszmie, za jediią z najbardziej potrze” 
bujących reformy, — ministerstwo Spraw Zagra. 
uicznych, gdzie istotnie, zwłaszcza na pilacówe 
kach zaguamicznych, trochę zadużo wydawano 
pieniędzy w tydh czasach, kiedy nasze reprejzem 
łacye zagraniczne puwstawały spontanicznie „ji 
niejako „dzieworodnie*, jak mgławice, — z cha- 
osu i z niczego, Jednakże i tu należy rozróżniać 
wydatki niepotrzebne, a więc zawsze zaduże, 
bez względu na ich wysokość, — od wytdatków 
potrzebnych, które należy tylko zmniejszyć, gdy 
są stosunkowo za wysokie. 

Do takich wydatków potrzebnych należą Wy- 


'wkj nie zależy 


datki na nasze poselstwa w stolicach różnych ' 


państw, choćby niekoniecznie mocarstw 
szorzędnych. Można ozynić w tych posełstwach 
zmiany osobiste, można przeprowadzać w nich 
redukcyę personalu, gdy jest za liczny i za ko: 
sztowny, — ale same placówki należy utnzy- 
mać, bo skoro Polska raz już weszła w splot in» 
teresów polityki międzynarodowej, jako pań- 
stwo w każdym razie nie ostaimiorzędne, pla- 
cówki te są potrzebne. Tymczasem z inicyatywy 
ministra Mijchalskiego zabrano się z niezwykłą 
energią do kasowania całych placówek dryplo= 
matycznych w stolicach różnych państw, nie 
bacząc na. to, że tu w grę wchodzą, także te par- 
stwa, które się w ten sposób niejako ze streny 
polskiej klasyfikuje jako „mniej ważne w po* 
lityce międzynarodowej i w tem sposób dotyka, 
— be intencyj wprawdzie, lecz ze skutkiem. 
Świeżo podano do wiadomości publjczmej im» 
formacyę o zniesłenin poselstwa polskiego w A- 
tenach. Na jego miejsce ma być zorganizowany 
homorowy konsulat. Trudno o mniej trafną. o 
szczędność*, — zauważa z tego powodu „Kus 
rysr Polski", Przez Grecyę, skreśloną w tem spo- 
sób z rzędu tych, z któremi wario pozostawać 
w bezpośrellinich stosunkach, przyjęte to być 
musi niemal jako afront. Nikt bowiem nie zro- 
zumie, że źwimięcie jednego posterunku za gras 
mica przyczyni się do sanazyi finansów jakiegoś 
organizmu państwowego. W obeonej dobie, u 
progu nowych uksziałtowań współżycia między 
narodowego, nie można lekceważyć sobie 
symipatyi, ani głosu którzgokkowiek z członków 
międzypaństwowej wspólnoty. Zdehie każdego 
z rich może zaważyć na szali przy rozpatrynia- 
„niu spraw dla nas najżywotmiejszych. Wystan- 
czy wspommicć Ligę Narodów, gdzie właśnie 
Grecya do niedawna zasiadfła w Radzie, 
„Pomijając już ten;wzgiąd ogólny  likrvida« 


' cya poselstwa w Atenach zadać musi cios po- 


ważny powadze Polski na Bałkanach. Nie moż- 
na. zaś przechodzić nad tem do porządku dzien- 
nego, bo sprawa Eałkanów ło sprawa małej enm- 
tenty. A nie jest dla nas rzewą obojętną, czy 
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LUDWIK STASIAK. 


fam, gdzie dziś Borin. 


Powieść z dziejów wymordowanych 
narodów. 44 


— Nie smuć Się, nie, Mówisz, że ten Wszech- 
mocny który gwiazdy stworzył, wszystko mo- 
że? Wszystko?! Kłamstwo! On nie może nię na- 
srodzić jałmużny danej śierocie, nie może nie 
oddać z lichwa kęsa chleba, który dałeś wdo- 
wie... Nie może!! 

1 Nadszedł orszak żolmierzy, miosgcych wła- 
yke. / 
Zdzieszko spojrzał na żołnierzy. na spowitego 

vetami Nieborę. wpatrzył się w Jego Oczy... 

Uśmiech zpikł z ust kapłana, szaleniec rozwarł 
Szeroko powieki, źrenice zabiłysły straszliwym 
iąkirmś wyrazem, usta otwarte... 

. Szaleniec się zbudził,, Dusza wróciła na teu 
„Świąt... Od Boga zeszia do ludzi... 

Jak matka na gnieździe broniąca młodych 
Oriat, tak rzucił się Zdzieszko na żołnierzy. 

=- Zbóicy! Zbójcy! Precz! 

, Uderzył dziesiętnika geślą w głowę, ząsyczały 

Okiem struny roztrzaskanego instrumentu. 

— Ratujcie! Ratujtiel! — krzyczał okropnym 
łosem Zdzieszko — pasujsc się z żołnierzami. 
A rzypadł do szaleńca Bernard i obalił zo stra» 
*aliwem uderzeniem w pierś. 

Zdzieszko runął ma ziemię, Wpadł w gaszez 


jernwa | 


„GONIEC KRAKOWSKI" 
po ak 
zdołamy pozyskać wpływ na ten związek, czy 
też pozostawimy cenny i wiele na pizyszłość 
rokujący blok pańsuw bez żadnego oparcia o ja- 
kiś większy polityczny organizm, To, czego my 
zaniedbujemy, nie zaniedha z pewnością w przy 
szłości Rosya. Zwijanie poselstwa w Atenach w 
chwili wojny gvecko:tureckiajj gdy wszystkie 
państwa, z Anglią na czele, wzmacniają swoje 
posterunki w obu krajach, gdy rozstnzygź się 
tam przyszłość bliskiego Wschodu, to dowód 
zupełnego braku międzynarodowej oryentacyi. 
„Oszczędność“ ta tem mniej jest teraz na cza» 
sie, że sprawa dopuszczenia Gnacyj do małej en- 
tenty coraz większej nabiera aktualności. 
„Zamykając nasze agendy dyplomatyczne w 
Atenach, zrzekamy się nie tylko prawa głosu w 
tej sprawie, ale nawet jedynego Źródła auten: 
tycznych informacyi, A doniosiość danej placó- 
tylko od potęgi państwa, lub 
wielkości stolicy, w której nasza  dyplomacya 
ma działąć; istnieją nieraz niezmiernie do- 
nioste posterunki chserwacyjne w punktach pos 
zornie małoznacznych, w których jednak knzy- 
żują się nici wszystkch wielkich sprzeczności 
interesów europejskich pomiędzy. mocarstwó- 
mi. Takimi, mimo upadku Austryt i okrojemiia 
Tutcyj, Są p?sierunki w Wiedniu i Konstantyno 
polu, taką jest placówka w Afenach. I jest rze- 
czą p. ministra spraw Zagranicznych przekonać 
kolegów z gabinetu wogóle, a ministra skarbu 
w szczególności o nicbezpinczeństwie podob: 
nych eksperymentów oszozędnościowych, czy» 
ujonych bez oglądania się na polityke. 
Podnosimy tę kwestyę nie tylko specyallnie ze 
względu na „zagrożomą'* obecnie naszą oszczę- 
dnością Grecyę, lecz jako sprawę ogólnej wagi. 
Oszczędność jest nzeczą dobrą, bardzo dobrą, za- 
wsze chwalebną, czasem konieczną. Lecz kiero- 
wanie się samemi tylko wzgledami oszczędino- 


 ścowymi nie znamionuje njydzie gospodarki: 


postępowej. W normalnym organiźmie gospo 
darczym potrzebna inwestycya jest większą os 
szczędnością, niż samo tylko kasowanie wytdat- 
ków. A polityka zagraniczna każdego państwa, 
zwłaszcza państwa „na dorobku“, także potrze- 
buje inwestycyj, — jako oszazędności =— na przy 
szłość. 74 c 


Lwłotawgpawieoónyą ij 


Kraków, 20 października. 

Rozstrzygnięcie w sprawie górnośląskiej roz 
pętało w Niemozech prawdziwą burzę z błyska- 
wicami protestów i piorunami pogróżek. Reaks 
cya miiemaiecka, wystąpiła z grożhami obalenia 
gabinetu Wirtha, o ileby, decyzya nie zmienila 
Się na korzyść Niemiec, sam zaś Winth wyraził 
w miedawnem przeirówieniu opinię, że nia por 
siadając oparcia w górnośląskiem zagłębiu prze 
mysłowem, Niemcy nie będą mogły uczynić za- 
dość przyjętym na siebie zobowiązamiom finans 
sowym. Nie może to jednak zaskoczyć opinii 
europejskiej, która na ten wybuch gniewu była 
przygotowana przez tych, co usiłowali wywie- 
rać nacisk na państwa ententy i zastraszyć Li- 
gge Namadów, 

Paryski „Temps“, uważany za organ francu- 


dziewanny. rosnącej na polanie, m 
-— Gdzie Ty jesteś o Jesse!! — zawołał szale- 
niec z rozpaczą. 
Głos jego jęczy jak rozbita gęśl, bo płuca bu- 
chaia kąskadami krwi... 


vV. 


Robota wre w izbie czeladniej braniborskies 
zamczyska. Dziewczęta służabne przędą ep 
kołow rotkach, dwie starsze kobiety tkają płótno, 
Tkacki warsztat odzywa się co chwilę, miaro- 
wym, rytmicznym echem, na którego znak łód: 
ka jak strzala między dwoma rzędami rozpię- 
tych nici przalatuje, 

Kobieta choć pilnie na warsztat patrzy j łódki 
z nitkę dogląda, ma jednak czas słuchał wśród 
huku i turkotu baśni i klechd, jakie przyjaciół- 
ka jej przędzacym dziewczętom opowiada. 

Wśród dziewek pezędzie Adelajda. Jej przęśli- 
ca toczona, bielutkj len snuje sie na wrzecion a 
Niesporo idzie hrabiance robota, Co rchwilę aba- 
nie kółko kołowrotka, co chwilę placze się nić 
na kadzieli. Co chwile przerwie dziewoja robo- 
te. zapatrzy sie przed siebie, myśli j myśli, — 
Zaśmiało się dziewczę do swoich wiasnych ma- 
rzeń i na nowo uwagę na kądziel i kołowrotek 
zwraca. Znowu toczy się Koło, znowu wnżaciomo 
wiruje po ziemi. O Mściwoiu marzy krasawica, 
o uściskach jego, o pocałunkach... Jakie chwile 
z nim przeżyła, ach, jakie chwile szczęścia... 

Na podwyższeniu. na dębowem krześle. siedzi 
pani doru, Kunigunda, siostra księcia saskiego 
Bernarda. Umyślnie w babieńcu krzesło jej wy- 
Soko postawiono, aby sama odpoczywając, do-_ 
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skiego ministerstwa spraw zagranicznych, 
stwierdza, ;że jest to zbyt gruba gra, aby mogła 
kogokolwiek oszukać, poczem . wykazuje, że 
Niemcy w istocje w ostatnich tygodniach od- 

| dawały się złudzeniom, iż Anglia obstawać bę- 
dzie przy niepodziebności śląskiego okręgu prze 
mysłowego. Na tych iluzorycznych danych opie 
rali cały swój rachunek. Prasa niemiecką, złuid- 
nemi nadziejami karmiła swoje społeczeństwo. 
To też obecnie, kiędy okazuje się, że pomylili 
się w rachunku, podwoszą krzyk, że jeh oszuka- 
„no i skrzywdzomo, chociaż rozstrzygnięcie nie 
jest dla nich bynajmniej niecpomyśinem. Znaicz: 
mą bowiem część plebijscytqwegoa  terytoryum 
pozostaje w rękach niemieckich. A przecież — 
konstatuje „Temps“, — mty Górny Śląsk powii- 
nien był przypaść Polsce. I było błędem we stro- 
ny konterezcyj pokojowej, iż uchwaliła; przepro 
wadzenie plebiscytu, tak samo, jak drugim błę: 
dem było dopuszczenie do głosowania emigman- 
tów górnośląskich. umożliwiające sfałszowanie 
plebiscytu. „Temps“ oświadcza, że rozstrzygrńiię- 
cie jest nieodwołalne we wszystkich szezegółach 
i że Miemcy nogodzić się z niem muszą, jeśli 
mie chcą narazić sie na najprzykrzejsze dla sie- 
bie skutki, Poczynionmo wszelkie zarządzenia, 
aby decyzya Ligi Narodów znaiazłą poszanowa- 
nie w całej swej rozciągłości. Ewentualny upa- 
dek gabinetu Wiintha mie zmieniłby miiczego w 
tym stanje rzeczy. 

Tej stanowazej postawie «pinii francuskiej, 
której wyraziicielem jest „Temps“, pnzeciwatas 
wiają Się do pewnego stopnia ostatnie wiadło- 
mości, nadeszłe z Londynu. Mianowicie w: daien 
nikach londyńskich znajdujemy pół umzędowłia 
notę, według Której rząd angielski uważa, iż 
należy praedewszystkiem  decyzyę genewiska 
zbadać i upewnić się, zy dłecyzya ta w miłczem 
nie sprzeciwia się postanowieniom traktatu wer 
salskiego. To zbytnie poszanowanie dla traktar 
tu, który w niczem nie został naruszony, wys 
daje się nieco podlejnzanem. Daje to w każd 
razie Amglii — czas. W tym zaś czasie może Się 
dokonać jeszcze wiele mieczy, nie pozostających 
bez wplywu na ostateczny: wynik sprawy górmo- 
śląskej. Według bowiem formalnego brzmiemiia 
odnośnej uchwały, bardzo skwapliwie obecnie 
prez prasę angielską podkreślanego, orzeczenie 
gómośląskia Rady Ligi Narodów: było tylko „o- 
pinią*, wobec której Rada Najwyższa į mocar: 
stwa, mają swobodęs— interpretacyi. Być może, 
ża właśnie z tej swobody Amelia zechce obecnie 
skorzystać, Imtempretacya zaś angielska może 
iść w tym kierunku, aby związać dwie części 
„opinii“ Rady: część, wykreślającą granicę po- 
między Polska a Niemcami na Górnym Śląsku, 
z częścią. obejmującą warunki ewentualnej u- 
gody“ polskomiemieckiej co do spraw gospodar 
czych Śląska. Podczas gdy Francya stanowczo 
jest zdania, że rozgraniczenie powinne nasta- 
pić garar, a wamunkii ugody, wymienione przez 
Radę Ligi, należy traktować tylko jako- udzielos 
ne Polsce i Niemcom wskazówki na podstawie 
których mogą one same przyjść do ponoznamie- 
mia, — Anglia, na razie nieoficyalnie, przez swo 
ją prasę wypowiada się za stwomzeniem junc- 
tim pomiędzy temi dwiema sprawami. Baldanie 

„Zgodności z traktatem wersalskim“ orzeczenia 
Rady Ligi to właśnie ma mna celu. Drogą tege 
park E e = c wacmcój 


glądała dziewek roboty. aby napamiała hawe- 
lańskie niewolne dziewczęta do pracy. 

Dziś wszysikie koła warara. 
idzie. bo hrabianki z czeladzig | służebnicaraj w 
babieńcu przędą i roboty: doglądaiąc, zacna ma- 
tronę wyręczają. Przy Krześle jej stoi wino w 
łagwi; nampiła się go, aby zagrzać starą krew, 
gldy zaś skutkiem trunku rozkoszne ciepło ro- 
zeszło się po żyłach, spuściła głowe ma dół i 
usnęła. 

Nie tka i nie przędzie księżniczka Oda, rodzo- 
na córka manerafa. Dietricha. Usunęła się w kat, 
gdzie przybito ogromny czamy krzyż, gdzie 
przed wizerunkiem Zbawiciela kaganiec plonie. 
Trzeszczy w kagańcu dogorywający knot, nici 
iero wylawiają ostatnie krople topiomego łoju; 
choć płomień się zwieksza, to moc światła sła- 
bnie, biednie, nad jezykiem ognia mkazuje się 
awąd noznoszący dym. 

Nie mogąc na książce liter przeczytać, kazała 
Oda. dziewice dolać do kagańca paliwa, gdy zaś 
zamłonęło światło, czyta dalej a przeczytane 4 
pergaminu słowa półgłosem powtanza: 

— „W każdym dniu błogosławimy Cię, Pąnie.,, 

— I chwalimy Imię Twoje na wielki i na wieki 
wieków. 

— „Zmiłuj Się nad nami. 
nad nami, 4 
. — „Niechże mikosiemdzie spełni się nad nami, 

| jako nadzieję poiożyliémv w Tobie.'*e 

Habit mniszki Odę siroi, glowa czarną chustą 

| skryta, dluga, Carna suknia, do stóp w szewo- 
kich fałdach spada, Oczy jej zatopione w księ- 
dze, usta słowa modlitwy szepca. 


(Ciąg dalszy, nastąpi! 


Panie, zmiłuj Się 


i 
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ą „GONIEC KRAROWSKI" 
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„badania“ sprawa, już niby przesądzona, może 
pozejáć znów w ręce Rady Najwyższej, pod Kkitóz 
rej patronatem miałoby się odbywać uklaidamie 
wamumków powozumienią gospodarczego polsko 
niemiecdkiiego, a od jego wyników uzależnione 
faktyczne rozgnaniczenie. Trudno orzec, czy to 
właśnie jdat zamiarem Anglii, — ale faktem 
jesi, że każda zwłoka wychodzi tu na korzyść 


mie gospodarować. Dlatego też całem dążeniem 
polityki i rządu polskiego powinno być obecnie 
staranie się o jak najszybsze uznanie „opinii“ 
Rady Ligi Narodów za decyzyę, której wytkonae 
nia w części, ' tyczącej się delimitacyj, mamy 
prawo się domagać od Rady Najwytńszej. — 
W.tym wypadku stoimy zmawu przy boku Fran 
cyi. czy istotnie przeciw Anglii, — do zapewne 


Niemiec, które faktycznie trzymają dotąd w rę- | najbliższe dni już okażą. 
kach caży Górny Śląsk i mogą na nim awobcd- | 


_ 


Nanisał dyr. dı, Karol Krzetuski. 

(Dokończenie). 

ł łącznie na. cele wytwórcze, możia. bez wiftntemia 
utrzymać kurs banknotu na równi kruszcowej 
T oto głównie idzie. Jaką zaś pomocą byłaby ta 
ilość środków obrotowych dla naszego organie 
zmu gospodarczego, orzekną najląpiej ci, któ- 
rym obecny brak gotówki grazi katastrofą. 

Rzecz jasna, że aż do uzyskania zupeinej ró- 
ynowagi bilansu płatniczego, o podjęciu wy: 
płat gotówkowych przez Bank emisyjny niema 
mawy. Może ją zupełnie skutownie zastąpić do- 
bra polityka dewizowa, ma wzór uprawiamej w 


rx. 
Polski bank emisyjny. 

Bank omisyjny jest pomyślany jako inscyty- 
cya prywatna, na akcysach opanta, pozostająca 
pod „aremm państwa, ale od niego niezale» 
ŻNIE. 

Przeciw utworzeniu go w tej chwili padnogzą: 
następujące zarzuty: Skoro pokrycie banknw- 
tów ma być kruszcowe, przeto kapitał akcyjny | 
powinien być złożony w złocie, którego w Pol- | 
soe niema, zdobyć zaś złota za granicą przez ZA: | awojm czasie przez Bank nustro-węgierski. 
eigenigore poży czki EE A obecnie, bo Zupełnie pomijam momość nabycja dewiz 
nikt nam nie chce pożyczać wobec naszej Lie | wprost przez nową instytucyę emisyjnę w za- 
fontunnej gospodarki, Otóz zarzut ten mie jest mian za wytwory eksportowe, które jej państwa 
uzasadniony, gdyż do powstania Kapitału ak- | w myśl powyższych wywodów  postąwił oby do 
cyjnego banku biletowego złoto wie jest konie: | qygpozycyi 
oze. Tu wystarczą manki polskite, zaś pierwsze i 
emiisye banknotów mogą być pokryte tym ze 
pasem kruszcu i dewiz, który obecnie Polska 
Krajowa Kasa Pożyczkowa w bilansach gwiofich 
wykazuje. Pawitóre, twierdzę miektónzy, że bank 
biletowy winien powstać po przeprowadzeniu 
reformy walutowej, już na samym końcu cate- 
gb procederu uzdrowienia systa nu. pieniężnego. 
Wrącz przeciwnie uczy historya, że banki bile- 

były najlepszymi pomocnikami rządów 
mwy samej akcyi sanacyjnej; tak było we mnan- 
cyi, w Austryi, Niemczech j Itosyj, zaś w Puste 
taadycya Bamku Polskiego jest tak awtielma, że. 
chyba niema powodu odraczać powstąnia in- 
stytucyi emisyjnej i przez to samo uimudniać ji 
sobie samemu pracę i tak nie łatwą. 

Z zmazutem zasadniczym spotka sig myśl ue 
tworzenia instytucyj prywatnej, a nie państwo 
wej. Pieniędz i zastępujący go banknot mie mo- 
gą isiunieć bem zauiania publicznego. Gdy jed- 
nak dwuletnie nsądy młodej Polski wykazały, 
ża ministrowie starli gbyt pochopale korzysta- | 
ję z prasy drukaxskiej, prnasto pomiędzy thoje- 
nią a wygodą ministrów stanąć musi wpm 
dzie już cokolwiek wyszczerbiony mur prywat 
nej wlasnośc. Bank prywatny nie śmie rządowi 
udzielać żadnych bankowo nie pokrytych po- 
życzek, Do banku prywatnego 1, zagranica i Wha- 
sne społeczeństwo mieć bedzie to zaufanie, baz 
którego także powy pieniądz wkrótce musiałby 
spaść do potomu niewariości. 

Przedstawiam sobie, że tagy wijkie gnupy ma 
swej wytwówczości złożyłyby kapitał akcyjny w 
wysokości 10 do 15 miliardów manek, Wielki 


X. 
Różnica walutowa marki 

Ustanowienie granicy minjararnej ma za cel 
nadać marce, bujajągej (dziś w przestworzach, 
pewien zwięzek z kruszcem, ustalić jej równię 
w stosunku do walut jnmyłch. Nie oznacza to je- 
dnak bynajmmiej, że państwo amortyzacyę bi- 
letu państwowego koniecznie w drodze wykupu 
musi wykonać. Państwo może tak samo uczy: 
nić zadość swojemu obowiązkowi, "iszcząc co- 
rocznie ze swotch zapasów kasuwych  pnzewi- 
dzianą sumę biletów. 


XI. 


Jest prawdopodobnem. że po pewnym przez 
ciągu czasu kurs marki podniesie się znacznie 
ponad: poziom granicy minimalnej (116 groszy 
za, 100 marek). W miarę bowiem ubywania ito- 
ści marek, obiegających bardzo łatwo, popyt za 
tym w kurs prawny wyposażaszym pieniądzem 
wydać może zwyżkę kursu. Ami bamk, ani rząd, 
jak nikt inny, nie mają obowiązku za złote da- 
wać marli, Zaś zohowiązania na marki, koro- 
ny, ruble i marki niemieckie opiewające, mogą 
pram nie być umorzone tylko przez zapłatę mar- 
kami. W tej awyżce kursu marki leży powne 
niebozpieczeństwo, które jednak państwo w 
chwili stosownej łatwo może usunąć przez na- 
dane złotemu kursu prawnego, przy ustaleniu 
jego stosunku do marki. Spukulacyjnym zaku- 
som może rząd. zwłaszcza w pieswszych latach 
amoniyzacyi, zapobiedz przez aprzadaż mare 


; i KA któy ma zlote po kursie odpowiednim. Jest bowiem 
kapitał, reprezentowany przez banki,  któwym rzeczą bardzo wielkiej wagi, aby podniesjemie 


byłoby welno użyć na ten cal pewnej części swo 
ich depozytów gatówikiowych, w stosunku do ich 
wysokości, z prawem, ale bez praymusu, prze- 
lania akeyi do depozytów pry vatnych swojch 
klientów. Orgamizacye rolniczę i wielki prze- 
mys dostarczyłyby neszty kapitału akcyjnego. 
Bank mógłhy odmzu marki przemienić na de 
wizy, zakupując”w rządzie towary eksportowe, 
jak drzewo i nafte. Od Polskiej Kasy Pożyczko- 
wej objąłby bamk wszystkie akty va, prócz dłu- 
gu państwa ij wszygiłcje prsyjva, prócz obiegu 
hankmótów. Wyrównanie rówaicy nastąępiłoby w 
drodze rozrachunku po przewalużowaniu akty» 
wów (kmuszcu, realności, inwentarza i t dt), i: 
ozac złote po wyż wskazanej relacyj minimal- 
nej, 
Za podstawę daiszych wywodów biorę pilane 
Polskiej Krajowej Kasy Pożyczkavej z 10 gier: 
pnia 1921. Zapas kruszcu i dewiw wynosi, wiącz- 
nie 2 rachunkami w bankach niemieckich (9), 
| zełjczone według parytetu noweg złotego pol 
uiego (6000 na kilogram złota) 2,983.944 milio- 
nów, okrągło 2934 miliardów w novej walucie, 
„jeżeli na tej podsiawie nowy bamk zechice emis 
icwać banknoty pełno pokryte, to tą emisyą, li- 
cząę minimalną menice wykupu manek przez 
państwo po 116 groszy za 100 marek, może po- 
kryć zapółtrneabowamie handlu, rolniiatwa i prze- 
mysu rówmnowamtości dzisiejszych 25.282 miliar 
dów marek polskich, a więc przeszło 25 razy ty- 
le, jle obócnie Kasa. Pożyczkowa oddała do dys 
pozytcył wytwómczości krajowej. W bilansie stier- 
rriowym tej instytucyj portfel meksiowy i por 
życzki terminowe razem wynoszą 96 omljanda. 
Przy tukżej ograniczonej emisyj, wydanej wy- 


kursu marki postępowało w tempie wolnem i 
nie przekroczyło pewłoych granie. Inaczej bar: 
dzo tatwo kilku spokulantom wzbogacić się nad 
myjkrnie kosztem całego gospodarstwa. 


XII. 


Bank polski powstaje, jak powiedzieliśmy, ja- 
ko inetyiucya prywatna, na akcyach oparta, 
W zamian za udzielony sobia przywilej emiisyji 
biletów bankowych winien przyjąć ma. siebie 
pewne świadczenia na miecz państwa. Świadcze- 
nia te będą tem większe, im wóęcej ponad po- 
krycie kruszcowe i dewizowe będzię wolno ban- 
kowi emitować, Państwo załsinzeże sobie puzej: 
ście orgamizacyi banku na swoją własność po 
zpaśnięciu przywileju, nadzór nad instytucyą i 
rosnący prognesywnie udział w zyskach. Wyso- 
kość kontyngentu emisyjnego byłohv >k we 
F i zastrzeżona Sejmowi. ' 


XII 


J 
Przeprowadzenie reform w myśl powyższych 
wywodów mie naraża: pańsiwa na żadne nisb%z- 
pieczeństwo, nie wpływa na pozibm cen i nie 
wkracza w dziejzinę praw: mabybych. Jest. tedy 
co najmniej  nieszicodiiwym | eksperymentem. 
TeżcH tylko pnemisy działanie będą, speluitone, 
liczyć można z matematyczną pewnością na wy 

mik dodatni. = 3 
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specyaliyta chorób skórnych i woner. — ordynuje od 22 bm. 
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Poruszona parę dni temu pa łamach pism pol- 
skich sprawa drożyzny papieru znalazła żywy 
oddźwięk w szerokich sterach naszego spole 
czeństwa, > 

Otrzymaliśmy calą masę informacyj, dotyczą 
cych podnoszenia cen ra papier, a między inne- 
mi i wiadomość, że Związek papierni opracował 
memoryal do Ministerstwa przemysłu i handlu, 
dowodzący między innemi konieczności obłoże- 
nia cem nawet papierów najtańszych a więc 
abłożemią ciem gazety, podręcznika szkolnego i 
zeszytu! 

To jest niesłychane! 

Kilka miesięcy temu, kiedy Komisya regulo- 
wania cen na papier przy Ministarstwie prze- 
mysłu i handlu istniała, jeden z fabrykantów 
papieru odpowiadając na argument, że cana pa- 
pieru nie jest kalkulowana, tylko oryemiuje się 
wedlug skoków waluty na giełdzie, wypowie- 
dział listownie pogląd następujący: 

„Jesteśmy tego zdania, że ceny w rozmaitych 
krajach muszą być wyrównane i tylko dlatago 
podniesienie can w przemyśle papierniczym jest 
nieupiknione, tembardziej, że wskutek spadku 
naszej waluty w ostatnich miesiącach, nastgpito 
podrożewie wazystkich artykułów, a tem samem 
oczekiwana jest zwyżka cem robocizny,“ 

Tak się argumentowało kilka miesięcy temu, 
kiedy waluty zagraniczne szły w górę, dzięki 
tanu wyśrubowało się cenę w ciągu kilku mie- 
Sięcy, ho od czerwca do października b. r. z 6% 
i pół mk. do 190 mk, za 1 kę. Zaś obecnie, kje- 
dy waluty uagnamiczme spadają, kiedy skutkiem 
tego 1 kg. papieru zagramicznego kalkuluje się 
do 120 mk. najwyżej, obtnyśla się w memorya- 
łach środki, kitóreby sztucznie zapobiegały te- 
mu, żeby oeny w różnych krajach były wyrów 
nane i spadek cen w przemyśle papierniczym 
stał się mieunikmionvm. 

W najbliższych dniach ma się odbyć zabramie 
Komitetu celnego przy Ministerstwie przemy- 


da Celma nie podzieli filuternych wywodów arze- 
szonych papierników, weźmie w obronę istotme 
interesy najszenszych warstw naszego Społe- 
czeństwa, które chcą czytać, kształcić się io 
świecać. Ty 
Zaś nasi papiernicy dobrzeby zrobili, Pavin 
zamiast ukiadania podobnych memogyałów, 
dbali o to, żeby ęksploatacyi terenów leśnych, 
zarówno rządowyth jak i prywatmych, nie ma- 
bierały na wywóz firmv zaskamiczme, działające 
ezęsto przez słomiamych licytantów, bo wów- 
czas zabraknie tego suwowca papierniom krajo- 
wym. 


List z Warszawy. 


Pre WIDOWA WĘZŁA KOLEJOWEGO. — ZA- 
WAXY LEKKOATLETYCZNE MIĘDZYNRARO- 
DOWĘ. — NOWE TEATRY. — MANIFESTA- 
CYA STRAŻY OGNIOWEJ, 
Warszawa, 18 pażdziernika. 

Spraw a przebudowy węzła kolejowego w War- 
szarwie jest pmzedmiotem namiętnej dyskusyi 
pomiędzy zwolemnikamj projektu rządowego i 
jepo przeciwnikami. 

Projekt rzędowy przewiduje przeprowadzenie 
od dworca centralnego torów _ kolejowych na 
prawy brzeg Wisły, tunelami Śbd ziemię, w tem 
sposób że wyloty tunelu wymadłyby pomiędzy 
mostem. Pomiatowskięgo i mostem. Kierbedzia. 

Zwolennicy tego rozwiązania wykazują korzy- 
ści, jakie przebudowa węzła kolejowego, w kie- 
munku przecięcia Warszawy wzdłuż linii prostej 
przyniesie; przeciwnicy alarmuja gwałtownie, 
z» rozwiazanie takie zmigzczy jedyne w War- 
szarwiie bulwary, a w obecnej chwili finansowego 
kryzysu będzie wysiłkiem, przekraczającym na- 
sze zasoby pieniężne, Wszyscy jednak zgadzają 
sio ma jedno, ża dotychczasowy węzał kolejowy 
jest niewvstarczający i dla rozwoju Warszawy; 
jako miasta europejskiego, komieczną ieai jero 
radykalna przebudowa, 

Na innym terenie Warszawa zrobiła już pier- 
wszy krok ku nawiezamiu ściślejszych stosun 
ków z narodami europejskiemi, organizując w 
mbiegłym tygodniu międzynarodowe zawody 
lekko-atletyczne. 

Sport polski, chociaż reprezentowany bardz 
dobrze, nie mógł skutecznie rywalizować z naj: 
tepszemj reprezentantami Francyi i Estonii. Ne- 
pRół Polacy zajmowali drugie i trzecie miejsce, 
zdobywając tylko jadmb pierwsze w biegu z wy- 
równaniem na 1000 m. (Roihert). 

Zawody te były jednak skuteczną próba, któ 
ra zachęci zapewme nasze stery Sportowie do dal 
szych intenzywmych wysilików, i 

Z pomiędzy trzech teatrów — wielkich tear 
tirów budowanych obecnie w Warszawie („Ma 
gka“, „Teatr Stołeczny” i „Nawości”) najwcze 
śniaj zacznie funkeycohować teatr Nawości, Eló 
| ry rozpoczyna eezom w sobotę wystawieniem 

„Pięknej Heleny" w sensacyjnej wprost ohEa 


— 


Cło na oświatę. 


tu i handlu. Żywimy całkowite zaufania. ża Ra- | 


Numer 286 


dzie z Messałówna, Gruszczyńsiim i Kamiń- 
skim na czele. : 
Jednakże Warszawa operetkę ma nietylko w 
teatrze. Ostatnio takim fragmentem opretki, 
odegranym ma wlicy, była maniięstacya rycerzy 
gikawski pod hasłem podwyżki wynagrodzenia. 
Comrawdla dziwnem było, że ludzie, którzy tak 
dużo mają do czynienia z zimną woda, zdobyli 
się Da równie goraca wystąpienie. które przez 
chwilę emoziło nawet bezpośredniem Tiebezmie- 
czeństwem członkom magistratu i rady miej- 
skiej. Roznamiętnienie umysłów zosiało jednak 
ciszone j obecnie w państwie św. Floryana pa- 


nuje względny spokój. Stg. 
KINEMATOGRAF. 


„Kobyła u płotu”. ' 


Historyczna kobyłka u płotu urwała się z uzdy 
i popędziła na wszygtkie cztery wiatry. 


„Słowo się rzekło, lecz kobyły nie ma“ takby 
właściwie trzeba zrektyfikować staropolskie przy- 


sowie. á 

Gdyby istotnie i dosłownie na każde „słowo“ 
chciano dawać uwiązaną kobyłę, to nietylko przy 
każdym płocie, ale na każdym Togu ulicy 1 przy 
każdej bramie jwidzielibyśmy uwiązanego konia. 

Żona daje słowo meżowi, że ogtatnie dzięckó — 
to jego dziecko, a wieczór kochankowi dają to sà- 
samo slowc na tosumo dziecko. 

Mąż zaręczń żonie słowem, żę oprócz niej nie po» 
gladał żudnej kobiety i — wynajmuje mieszkanie 
dła swojej kochanki. 

Kupiec daje słowo, ke to co wkrąsa kleńtowi jest 
krejowym wyrohom, tytko szkodą, Żę zapomniał 
zdjąć z towaru karteczkę: „Made in Austria«Wian". 

Alkoholik daje słowo, że nie weżmie więcoj kie: 
tiszka do ust i od tej chwili pije wódkę — szklanką. 

Ale nie jest to już bezwzględne złamanie słowa, 
jest to raczej kompromisowe załatwienie sprawy. 

Znamy słowo lekarza, że pacyant wyzdrowieje, 
adwokata, że klient [proobs wygra, dziada pod kos 
ściołem, że dobroczyńcy niebo wymodli. 

* Tymczasem pacyent idzie do grobu, klient do kry- 
minału, a dobroczyńca do pickła. 

Powtarzamy jeszcze raz, że gdyby na każdę „sło 
wo" była dana jedna kobyła, która się urywa gdy 
slowo (złamane — to mielibyśmy na wazyatkich uli: 
each dzikie wyścigi rozpętanych komi. 

Cryt nie lepiej, że zamiast koni dają ludzie w 
zastaw tylko gwój honorf!,,. Kruk. 


Z DNIA. l maj 
„„Orlątko” bez gniazda. 


(stm) Tak zwany płód mieszkaniowy szarzy się, 
jak epidemia. „Dachu mad głową” zaczyna brak- 
naé po kolei wszystkim. Grono tych  „bezdąchowa 
eów* powiększają w ostatnich dniach artyści dra- 
matyczni krakowscy. 

Oto imiona lofiar: k 

Sympatycznie znany artysta teatru im. Słowaca 
kiego p. Tadeusz Bunłkowski, tak populamy dzięki 
swej ówietnej kreacyi „orlątka' w dramacie Ro» 
standa, od dłuższego czasu ogłasza się w dzinni- 
kach jako poszukujący mieszkania beg skutku. 
Niema j„duszy” z pośród tysięcy tych, których tylo- 
krotnie wzruszał w teatrze, któraby pomogła' bie: 
dnemu „orlątku”* bez dachu w znaleziediu gniada. 

I pozostaje mu chyba ucieczka mie do duszy, lecz 
wprost do serc — nie wielbicieli oczywiście, lecz 
wielbicielek — o „przytulemie* artysty, który nie 
moze przecież całą dobę pozostawać ma  scanie, 
choćhy ze względu na komieczność zmiany dekoras 
cYJ. 

Ed licha ofiar nie kończy się na „orlątku” i 
może nie najtragiczniejszn jego dola. Bo jako sas 
matny, choć orlę, znałaźć on może oelatecznie Bwo» 
ja omlicę i w ten sposób rozwiązać dla miebia pro- 
blęmat mieszkaniowy. Co jednak ma począć taki 
miegzczęśnik, jak Kaden, który ożenił się niebacznie 
i „odziecił*. Pozbawiony mieszkania, przerzucił om 
zręcznie, lecz chwilowo, swój kłopot na głowę dy- 
rakcyi, wprowadzając się poprostu z żoną i dzie- 
kiem do teatru. To długo trwać nie może, już 
choćby zę weględu na to, że Kaden zbyt świetnym 
jest komikiem i mury gmachu teatralnego (wła: 
spość gminy!) zosycząc go stale mogą popękać ze 
śmiechu... 

Za przykładem p. Kadena poszła takża jedma z 
nrłodych artystek dramatycznych baz dachu. Na» 
zwieka jej z powodów zrozumiałych wdradzić nie 
możemy, zapewniamy tylko urząd mieszkaniowy, łe 
godną jest wprowadzenia choćhy pod dach kalążę» 
cy. Komu zlecić tę misyę? 
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Chwila bieżąca. 


Kalendarzyk: ra AE: 
Felicyana A 
| Wsebód słeńca: 6°29 20 
~ Zachód Słońca: 600 
RA, Paźdzlernika 


Długość dnia: 9'37 Be. 


TEATR IM. J. SŁOWACEIJEGO 

Czwartek: „Orlątko”. l 
Piątek: „Dzieje salonu". 

TEATR M. GPERA I OPEBETKA 
Czwartek: „Kochany Augustynek", 
Piątek: „Kochany Augustynek", 

TEATR Ą BACATELA 
Czwartek: „Kobieta, która zubiła”, 
Piątek: „Kobista. która zabiła”. 
OPERETKA HJOWOŚCI 

Czwartek* „Krysia leśniczagka'*. 
Piątek: „Taniec szczęścia”, 


— D = 
jazd właścicieli realności z tałej Polski, 
Dnia 17 tm, rozpoczął się w Warszawie trzeci 


trójdzielnicowy zjazd właścicieli nieruchomości 
miejskiej, Po nabożeństw! 
delegaci zjazdu z postam Adolfem Suligowskim 
na ozele udali się do Sali ady miejskiej na ra- 
tuszu. > 

Przed godz. 12 zjazd, zapadł poget Suligowski 
i podikrośliwszy w Kik słowach zmaczemie zia- 
adu, obejmujacogo wszystkie dzielnice Polski, 
zaproponował na przewodniczącego zjazdu re- 
jenta Bzowskiego. Na mwiceprazesów powołańo 


pp. Gutowskicyp z Tarnawa, Frankiewicza z Po- | 


znana; na asesorów pp, Burdę z Gleszyna, Ba- 
ranowskiego z Równogo į Wielgusa z Krakowa; 
resztę prezydyum tworzyli pp. Milkor z Łodzi, 
Żelawski z Dąbrowy, Kormaszewski z Poznania. 
i Szklarski z Sosnowca, -to zabrami przyjęli. 
Prezes rady miejskiej warszawskiej Baliński 
zaznaczył te postulaty, które obacnie najbar- 
dziej właściciele nieruchomości miejskiej 
winni mieć na uwadze, Prezydent miasta Ware 
sząwy p. Piotr Drzewiecki podkreślił smutne, 


asm 


w katednze św. Jana. | 


śe 
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Str, 5. 


zdaniem jego. nadtepstwa niektórych punktów 
ustawy o ochronie lokatorów. które w fatalny 
sposób odbijają się na sprawach budowlanych w, 
miastach, 


| Po.„niowach powiłałnych i uchwaleniu pro- 


gramu zjazdu p. Kornaszewski z Pozmamia ga- 
proponował wprowadzenie do porządku dziem- 
nego dyskusyi nad proponowanym przez p. mi- 
nistre skarbu Michalskiego projektem o daninie 
od właścicicli nieruchomości i lokatorów, 

Pierwszy referat „Prawo własności i jego uza- 
sadnienie* a w szczególności zmaczenie własmo- 
ści nieruchomej w miastach. wygllosił ozłondk 
sadu najwyższego p. Jakób Glass, Drugim refe- 
rentem był adw. Kaz. Gronkiewicz, który oma- 
wiał projekt Izby własności niemuchomej miej- 
skiej w Polsce, i 

fja 
uanrząd iael} 
wysnrtedaż niemieckich okrętów w Anglii, 

W Anglii wystawieno obecnie na sprzedaż 10 
parostątków i 3 żaglowce handlowe niemiccekie, 
kióre Niemcy w  cZzusie wojny  przerobili na 
paacerkj wojenne. O ile przy końcu bm, okrę- 
tów niniejszych nie kupią firmy angielskie, to 
rzad vielkobrytański dopuści do kupra obce- 
krajoweńw. Gdybyśmy już mieli pieniądze 
to Polska mogłaby przy tej „okanyi* uzupełnić 
woche swoją flotę. o ile oczywiście „Statki te 
przedstawiają wartość odpowiednią, 

=) GQ — 


| Wojewoda Gałecki na Orawie. 


(t) W dniu 18 Lm. e»t wojewoda dr Gałeski 
w Lipnicy Wielkiej na Orawie, która wchodzi 
w skład województwa knakowskiemo. Z powodu 
, świętą parafialnego ziechało się do Lipnicy du- 
chowieństwo oraz bardzo wiele ludności m zige- 
| mi spiskdrorawskiej. p 
Wojewoda przyjął najpierw duchowieństwo 
z całej Orawy z dziękanem z Jabłomki ks, Ste- 
, tanem BEattyarem oraz naczelników gmim. Na- 
stępnie odbvło się zebranie u ks, Marbarą któr 
„re cechował niezwykle sendeczny ni.:trój Ze- 
branie to było wyrazem zacieśnienia t- aczno- 
ści narodowej niedawno z macierzy .gczonej 
ziemi spiskozoruwwskiej, a 
Podczas przyjęcia wzniesiona kilka toastów, 
| w których dominowala radcść z now du przy- 
łączenia tych ziem do Polska. 


Krakowie. 


Straty wynoszą 2 miiony marek. — 2 członków straży pożarnej ranionych. 


(t Wczoraj około modziny 12 i pw zawezwano 
straż pożarną na ul. Czarnowiejety l. 20, gdzie 
Ph - Rmoźny pożąr w tylnych zabudowe- 
riach, 
| Z miowiadomych przycnm wybnchł orten na 
poddaszu stajni i w mgnieniu oka objął cały 
dach oraz Stalinie, Ogień przeniósł się j na oko- 
licznę zabudowania pod tym samymm dachem, 
krytym papa. W kilku chwilach zajęły się rów- 
nież oficyny. które spłonęły doszczętmie, 

Pożar zauważył strażnik, pelnigcy służbę na 
wieży Manwyackiej, Węgmyn, który teź natych- 
miast zawiadomił straż pożarną. 

Na miejsce pożamu przybyły 2 plutony straży 


Dale saei tajemnej 


(t) Przed kilku dniami domieśliśmy o dziwnej 
przygodzie hr. Romana Potockiego podozas po- 
dróży. Obecnie dowiadujemy się nowych, bardzo 
ciekawych sznzegółów w tej sprawie. 

Jak stwierdzono już, towarzyszka podróży 
podsunęła hrabiemu chloroform. Na stacyi w 
Gródku Jagiellońskim udało się ową damę pos 
licyi aresztować, jednakże łupu przy niej nie 
znaleziono. Prawdopodobie miała w pociągu 
wspólnika, który ze skradzionemi piemiądzmi i 
kosztownościami wysiadł ną jednej z poprzed- 


nfich stacyń. Aresztowana zeznała, że nazywa się | 
Irena Łazowska i jest nzakomo wdową po pod- | 


poruczniku Kazimierzu Czesławie Łazowskim. 
Jednakże w toku badań okizało się, żle aresz: 


E © GE 


pożurnoj, która natychmiast rozwineła pelna ak- 
| cyę okolo zlokalizowania ognia, pod kierownic 
| twem komendanta Flaszy, k 
l Kom. Flasza chcąc sprawniej pokierować ak- 
cya stanął na drabinie. W puwnym momencie 
 powięgła mu się noga, skutkiem czego runął 
on ze znacznej wysokości na ziemią, doznajge 
złamania lewej nogi, Prawie równoc'eśnie zra- 
a. sie dość niebezpiecznie w noge strażak Ma- 
É, t 


| Straty wynikłe skutkiem pożaru przenoszą 2 
miliony marek, 

Pożar zdołano zupełnia ugasió doniara o go- 
dzinie 2 popołudmiu, 


Bitygoly" brabiego 2 toni, 


| towana nazywa się Rozalia Irena Boksak i przo 
| szła na obrządek grecko-katolicki, a mieszkaja 
stale w Tułkowie, kołb Śniatyra, 

Podczas śledztwa wyszło na jaw, że nackoma 
'Łazowska jeńdziłą bardzo często między Śnikr 
tynem a Warszawą, a także odbywałą bardzo 
często podróże do Gdańska. Zachodzi uzaaadnios 
ne podejrzenie, że ma się, tu do czynienia z ja<nś 
emigarynuszką partyj ukraińskiej Pętruszewiera 
czy też komunistów. | 

Lazowska twierdzi, że podejmuje baadzo oze- 
sto podróże między Rumunią a Gdańskiem, pos 
nieważ jest agentką jakiejś firmy handlowej. 

Amosziowaną odstąwiono do więzień we Lwos 
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Tajemnicze postrzelenie policjanta w Krakowie 


e (tb Wczoraj około godziny 6 rano przybył do ! 


Krakowa pociągiem starszy posterunkowy poli- 
cyjny Walenty Sciork z Nadwórny, Przybyły 
skierował się od dworca kol, w strone ul, Ko- 
pernika, 

Nagle u wylotu ul. Kopernika na ul. Andrzeja 
Potockiego podszedł! ku niemu hicznanego na- 
zwiska mężczyzna, ubrany w .maciejówikę i siwy 
mundur, który zbliżywszy sig krótką odłegłość, 
duby? biyskawicznym Tuchejn rewolweru i 
strzelli w sirenę Sciorka, Kula przebiła poli- 
cyartowi lewe pluso poniżej ebcjczyka, raniąc 
go lardzo ciężko, Sciorek padi ne ziemię, bro- 
ozac krwią. 


Mężczyzna Ów. sądząc widocznie, że Ściork zo- 


,stał zabity. oddalił się bez pośpiechu w stronę 
| u. Kopernika. Strzął posiyszalo dwóch poste- 
! runkowych pol. którzy natychmiast pospieszyli 


w tę stronę. Zawezwano pogotowie ratunkowe, 
które ciężko rannego Seiorka pnzewiozło do 
szpitala, gdzie też przybył komisarz policyjny, 


| celem przeprowadzenia sladđdutwa. 


Z zeznań rannego wynika, że mamy tu do 
czynienia z Zemsta osobisią —-Scioaek bowiienz 
był żandaruiem ausir, a obecnie jest funikcyo- 
naryuszeńi policyi państwowej bandeo enerelicz- 


mym, czem ściąga sia siebie nienawiść różnych * 


BY" 
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(t) ROCZNICA ODZYSKANI WOLNOŚCI. Dnia 


31 bm. jako w rocznicę odzyskania niepodległości ' 
Lg 


Polski — odbędzie się w kościele Macyackim mabo- 
Żeństwo o godz. 12 w poiudniu. poczem nastąpi 
uroczyste zmienmienie warty ma odwachu. 

Z TEATRU J. SŁOWACKIEGO. Disia] oę raz 
59 „Orlątko”, w ktorem tytułową role po raz pierw- 
szy wagra p. Niemiarowicz. Jutro tak przychylnie 
przyjęte „Dzieje salonu". któne iednocześnie w ras 
kowie i w Warszawie ściągają tłumy publiczności. 
Sobotni wieczór Wildć'a spotkał się z wielkiem za» 
imteresoswaniem. „Salome* prane będzie w zacuo va. 
nych dekoracyach śp. J. Spitziara, „ITragedya flcz 
rencka* otrzyma nową wystawę wykonaną przez 
Z. Wiewciaka z użyciem motywów z obrazu Ghir- 
landa ja. 

Z M. OPERY komunikują nam: IDziś we czwartek 
20 bm. premiera operetki 
stynek", który wyróżnia sie treścią i muzyką, a 
wyreżyserowanym został przez dyr. Poleńskiepo. 
W rolach giównych wystąpią pp. Konabianka, Has 
rasimowicz, Żelska, Lelewicz, Ostrowski. Minowicz, 
karasiński, Rawski. Dobrowolski. Prócz tego di: 
vertisgkement baletowe. 

Z TATU „JAGATELA”, Dziś a codziennie Sen: 
sucyina „Kobieta, która zabiła” głośna amerykan: 
ska noweść w siedmiu obrazach. Ze względu na 
niezwykłe powodzenie, jakie ta sztuka zyskała w 
teatrze „Bagatela“, również tealre iwowski ma pray- 
stąpić do jej wystawienia, * f 

Z TEATRU „NOWOSCI“, Dziś ti we czwartek 
„krysia leśniczunka*. która cieszyła się w ubiegłym 
sczonie pełnemm powodzeniem. a to dzicki udziałowi 
pp. Czerntkówny —- Krysia, IE, Pilarskiego — te- 
sarz. Ręjnina i innych. Wakcie pierwszym, czara 
dąsza odtańcza pn. Ciesielscy. 

WuPUWAWY ROBOTNICZE ZA WRZESIEN. Od 
czwartku dnia 20 października br. rozpocznie się 
rozdawnictwo Heputatów robolmiczych za wrzesień 
br. a inianowicie pierwszej raty chleba po A kg. 
w cenie 62 mk. za 1 kg, oraz racyi cukru białego 
vo 600 gr. na-osobę w cenie 13660 rak 

SPRZEDAŻ KRZEWA OPAŁOWEGO. Od dnia 
dzisiejszego wydawać będzie miejskie biuro aprowi: 
zacyjpe asygnaty na drzewo opałowe miękkie w 
ilości na razie po 200 kg. ma gospodatstwo do: 
mowe. 

CENY SPIRYTUSU I BENZYNY. Magistrat po- 
daje do wiadomości. że obecnie čena spirytusu do 
nalenia wynosi w handlu detailicznym 250 mk., zaś 
benzyny cięćkiei do prymusów 14? kak. za 1 liir. 

(t) ODDANIE STAREGO TEATRU. Wczoraj od- 
było sią w magistracie posiedzenie komisyi poli- 
cyinosbudowlanej,jktora uznała gmach Starego Tes 


j aru za nadający się do użytku publicznego. 


Di 


ZĘBRANIĘ INTELIGENCYJ LUDOWEJ odbędzie 
sie w sobotę, dnia 23 bm. (w lokalu Piasta, Mały 
Rynek 4, o godz. 8 wieczorem. Jednym z punktów 
posiedzenia będzie pogadanka o ministerstwie zdro» 
wia, którę zagał dm Tomasz Janiszewski doc. Upiw. 

ieli, 
Ko USILOWANE SAMOBÓJSTWO. Wczoraj. zas 
wczwano pogotowie ratunkowe do Wiktoryi S. Ż0» 
ny stolarza, która w celach samobójczych zażyła 
większą ilość optum. Denatkę przewieziono do SZpis 
tała św. Łazarza w stanie groźnym. Powody samo- 
bóśstwa nieznane. l ` 

(t) „SUMIENNA* PRACZKA. Marya Serafino va 

praczka zam. ma Wawelu, isprzeniewierzyła na szko» 
de Józefy Taborskiej, nauczycielki 10 prześcieradzł 
wartości 20.000 marek, oddanych do prania jesz- 
czę w lipcu. 
(t) KRADZIEŻ BAŻUTERYI I UBRAŃ. Jakóbowi 
Królińskiemu dzierżawcy dóbr w  Swoszowicuch. 
skradziono z końcem sierpnia biżuterye i ubrania 
męskie para tt 200 tysięcy marek, nadto 15.000 
marck w gotówce. 4 

(t) SEZONOWY ZŁODZIEJ. Policya krak. are- 
sztowala Franciszka Czerneka lat 42. wyrobaika 
zam. pfzy ul Krowoderskiej 57„ który na macu 
Wielopole skradł z wozu futro wartości 50.000 „rak. 
do spółki z dwoma towarzyszami, nia szkode Wale- 
ryana Natkańca, rolnika z Trątnowa pow. Mie: 
chów. Wspólnicy zbiegli. 

— -—90)0—— 


Taiemmnicza śmierć. 


Pisma bwowskie donoszą o następującym ta~ 
jemniczym wypadku: Vetni Mieczysław Pła- 
wiński, po dwudniowej podróży w tawanzystwie 
jakiejś młodej kobiety, Pownścił do domu swego 


(ojca, Józeta Pławińskiego i oświadczył, że jest 


chory. Gdy przez dwa dni nie przyjmował po- 
karmu, ojciec zawezwał lekarza, który choremu 
zapisał lekarstwo. Mimo zażycia, tegoż, stan 
«drowia. chorego nie poprawiał się. Przeciwnie, 
' Mieczysław popadł w agomię, chanczał i wśród 
silnych kurczbw zmarł. Po śmienci miał bardzo 
sztywne ręce i dłonie konwulsyjnie zaciśnięte, 
tak, że zrodziło się podejrzenie, jakoby został 
otruty, j 
Zawiadomiona o tym fakcie policya, Topo- 
częla dochodzenia, a te dały bandzo podejrzany 
wynik, wobec czego na zarządzenie prokuratora. 
w ostatniej chwili został wstizymany pogrzeb. 
Ojciec amartego twierdzi, że syn prawdopądo- 
k ds został otruty przez nieznaną kobietę, z któ- 
ra właśnie na dwa dni wyjechał ze Lwowa. Już 
no jego śmierci nadszeł list od jakiejś kobiety 
z podpisem „Aniela“, która go zapytuje © zdro 
wie, 
Mieczysław Pławiński wiidodznie spodziewał 
stę śmierci, Świadczy o tem fakt następujący: 
Gdy w nocy przyjechał z podróży i dozorczyni 
domu dał 100<markowy banknot za atworzacje 
bramy, a ta chciała mu wydać resztę, rzekł: 
„Nie nie szkodzi, zatnzymajcie sobie, bo tak mo- 
ze już więcej bramą nie będę przechodził". 
Zmarły był żonaty Á miał jedno 3-latnie dzie- 
cko. Z żoną jednak nie żył, 
—h——— 


Falla „Kochany Augu- i 


| 
| 
| 
Portland-Cem. Szczakowa 


„GONIEC KRAKOWSKI“ 


i 
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(t Bandytom krakowskim nie wystarczą te- 
ren Ssamegc Krakowa, więc przedsiębiorą oni 
wycieczki w okolice nawet dość odległa, 

W necy z 15 na 16 bm. urządzili bandyci wy- 
prawe do Myślenic, gdzie dokomali nader śmia- 
tego napadu na mieszkanie Janiny Szewczyk, 
żony: szofera. Bandyci, widocznie dobrze przed- 
tem już poinformowani, że maż Szewozykowej 
jest chwilowo nieobcecny — wtargmęli przez o- 
kno do miegzkania. 

Kiedy Szewozykowa zbudzoną hałasem pod- 
miosla krzyk dwóch z bandytów przyskoczyło 
do niej 1 związawszy ją sznurazni nakryli pie- 
rzyną, 

Po kilku chwilach udało się napadniętej od- 
chyhć pierzyme. by zaczerpnąć wbu, jądnakże 
już po kilku minutach ogarneła ją, ak zeznaje, 
dziwna senność, której w końcu uległa, 


Ferena trzech okretów. 


| Około wybnzeży Anglii wydarzyła się kata- 
strofa okrętowa, dość nzadka w dziejach żeglar- 
stwa. Oto parowiec „Rowam* w podróży swej z 
Glasgowa do Dublina zderzył się kolo Firth of 
Clyde najp erw z jednym parowcem, a następh- 
nie*niierzył w drugi, Przyczyną tych dwu zde- 
rzeń była bardzo gęsta mgła. Drugie zderzemie 
miale dla „Rowana* stęaszne następstwa. 
Kompletnie rozhity „Rowan* 
poszeńł ua dno, Bliższych i szczegółowych obja- 
śnien brak, Biuro Reutera donosi, że w tej ka- 
tastrofie poniosio Śmierć 60 ludzi, a wyratować 
zdołano zaledwie 24 ludzi z załogi i 53 pasaże- 
rów, z których dwóch już po uratowaniu zmar- 
ło. 
Parostatek „Rowan“ był jednym z najwy- 
kw imtmiejszych statków spacerowych. 


Pierwszy drapacz chmur w Gdańsku 


| W Gdańsku ma wkrótce wznieść się na placu 
między Karremwall a Petershagen w pobliżu ko- 
rściołą św. Trójcysolbrzymi dom o 17 pietrach. 
Według projektu. opracowanego przez prof, Car- 
| stena dokoła stównego budynku 17-piętrowega 
| ciągnie się w linii kolowej sześciopiętrowa bu- 
| dowa. połączona z słównym czterema dziedziń- 
| camfi, W głębokości 8—9 metrów zostanie umie- 
szczoną płyta fundamemtowa z żelaza i betonu., 
! Na d u budynku urządzony ma być wedle 
wzorów amerykańskich — ogród, i 
| Dom zaopatrzony będzie w cieple kąpiele i tu- 
| sze, oraz pływalnię, Wiszyscy urzędnicy przed- 
| siębiorstw i instytucyj umieszazanych w tym 
domu. będą zajmowali mieszkania na jedmem 
z niższych pięter. 


Ruch giełdowy. 


> , Kraków, 20 października. 
(stm) W dalszym ciagu obok zniżki walut ob- 
cych, zniżka papierów  dywidendowych. Ruch 


£ 


Giełda krakowska z 19 października 
Waluta markowa » 
Czeki, przekazy i wpłaty 


Gotówka (banknoty) 
Kupno | Sarzedaż 


Waluty I dewizy. 
| Dolary St.Zied. 
| Franki franc. . 

»  Szwaje. 
Funty szterlin. 
| Marki niemiec. 
| Korony austr. | 

» czeskorsł. 


3800*— | 4300'— | 5800: — | 4300— 


1:50 
47:— 


Waluta markowa 


ofiar. | żądano | Tranzakcya 
6u0— | 650— 

4 s V em. „| —=— 
Bank Hipoteczny ..... 
Bank Małopolski. . . . .. 
Ziemski Bank Kredyt .. 
Powszechny Bank Kredyt. 
Bank Z. dla Kresów, Łańcut 


Akcya tow. handi, i przem, 
P.T. H. I-IV em...... 
„Elibor*—Ł. J. Borkowski" 


Eec aan o e 
„Polski Glob“ ....... 


Akcye bankowe. 
Bank Przemysł. 1—IV em. 


C. Hartwig, Poznań. .,, 
Zegluga Polska .,.. 
Zieleniewski I—III em. 


„ | 8200— 
H. Cegielski, Poznań ,.. 
Warsz. Parowozy I-II em. 
„Lemiesz*. -. .. ...... 
„Trzebinia“ I—IV em, . 
POCISK" oo «af a aaa 
Auiomotolr «s» .aa.sdsi 
12.001 — 
11.360 — 
4200— 
23U0' — 
3000'-— 
1500:— 
5209:— 
2U0— 


4300'— 


Górka s .« «++4%0058> 
Siersza 
EF i o ags sgeanan ns 
Polska Nafta .....,.. 
Elektr. Siersza |--II em. 
Oikos Swe aadzwRa - maz 
Pezet. sa. A 
Tłuszcze Trzebinia 
„Krakus“ IV om.. 
Porcelana Çmjelów ..,. 
Fabr. cukru w Chodorowie 


12000— 
. 11000— 
7100:— 
2300—2100 


«a e. | 50UU— 


5100 — 


42007-— 


Smiały napad bandyeki w Myśjenicach, 


Bandyci usypiaią napadnietych narkotykiem: 


. 


momentalnie | 


a ua e M Z A e D a a a ZO R U a a 


Numer 286 


Tymczasem Fabutie zabrali co się dato, a więc 
sporą ilość Garderoby i biżuteryj, wartości mi- 
lona marzk oraz 230.009 mk, gotówką, poczem 
zkiegli, 

Kiady Szewczykowa obudziła się rankiem, u- 


czuła dziwną bezwładność i senność, widocznie 


bandyci użyli tu środków odurzających, Dzieci 
Szewczykowei również po przebudzeniu skarży- 
ły się na silny ból! głowy. 

Zawiadomiona policya przybyła na miejsce 
wypadku. Śledztwo wskazuje na to, że bandyci 
zbiegli do Krakowa, adzie już rozpoczęto poszu- 
kiwania. W calej tej” sprawie równie zagadko- 
wym jest sposób operowania bandytów, jak fakt. 
iż bandyci wiedzieli, że skromny szofer w My- 
ślenicach posiada w domu biżuteryi za miliom 
i 200 tysięcy gotówką, 


TERRYRE PEKKA TOREM 

Warszawa 19/10 (PAT) Papiery wartościowe. Obl. 
m. Warszawy 6% z 1917 r. trans. 11550, Listy za: 
stawiie 4 i pół proc, ziemskie za 100 rubli żądnno 
256. poszukiw, 252, Listy zastawne 4i pół proc. 
ziemskie za 100m arek trans, 420, 419. 5 proc. m. 
Warszawy trans. 420, 4i9. 

Waluty; Dolary Stanów Zjednoczonych gotówka 
irana 4400, ś6Ż>, 4050, sprzedaż 4x 4 kupno 430% 
Franki francuskie gotówka trans. 343, czeki Irans 
330. 848, 340, sprzedaż 340, kupno 38, Funty szer: 
lingi gotówka trans, 17200. sprzedaż 17200, kupio 
16100, czeki trans. 17409, 18000, 17400, Belgia gotów: 
ka trans, 337/50, 32250, Marki niemieckie go.ówe 
ka trans. 27/00, 2760, 2875, sprzedaż 2400. kupao 
26'00, Gdańsk czeki trans. 27/00. Koronv  austrysc- 
18 czeki trans. 171, 16850, 170, sprzed. 170, kupno 
165. 

Akcye: Bank dyskontowy w Warszawie 1—6 em. 
2650, 2660, Bank handlowy 2210, 2215, Kredytowy 
warszawski, 24500, Bank spółek zarobkowych w Po- 
Znaniu 2200. Warsz, Tow3 kopalń i zakł, nutnicz. 
380600. Starachowice 6400, 6300, 6325, Tow. Zakł. ży: 
rardowskich 55000, 35000, Handel i żegluga 1400, 
1550, Warszawska fabryka cukru 21750, 22800, 22400. 
Qstrowiechie zakiady 5400, 5675 Polska nafta 2400, 
2509, .2300. Przemysł drzewny i handel 2000, 1800. 
1925, Pocisk 1350, 1300. 

Wiedeń 19/10 (PAL) Kursa dewiz. Amsterdan 
102950. Zagrzeb 1008, Bolgrad 4230. Berlin 1747, Buz 
dareszt 41350, Bukareszt 2195, Londyn 11750. Mes 
dyolan 11715, Nowy Jork 3018. Paryż 21905. Praga 
3147, Warszawa 6375, Zurych 55275, Dolary 2988, 
Marka niemiecka 1757, Angielskie 11690, Franc Jse 
kie 21805, Holenderskie 102750, Włoskie 11515, ..lu- 
gosłowiańskie niestermblow. tysiączki - 4170. 1 
4170, Polskie 69. 71, Rumuńskie 2195 Sz vaizay 
skie 55625. Ak 

Zurych 19/10 (PAT) Końcowe kursa dewiz. Berlin 
305, Holandya 18250. Nowy Jork 542, LŁondvn:21'10. 
Paryż 3860, Medyolan 2110, Praga 565, Budapeszt 
070. Zagrzeb 1'80, Bukareszt 390. Warszawa 0'12. 


Wiedeń CHAFEOWĄ 0'22. 
Ameryka ratyfikuje traktat z Niemcem, 


Waszyngton (PAT. Reuier). Senat ratyfikc. 
wał traktat pokojowy z Niemcami, z zastrzeże- 
niem, że Stany Zjednoczone mogą być reprenen 
towame w komisyi reparacyjnej, jednakże bez 
zezwolenia senatu nie mogą wstąpić do innej 
inmiędzymarodowej komisyi. Senat ratyfikował 
traktaty także z Austryą i Węgrami, 

lzba rąprezentantów pnzyjęła 197 głosami prze 
ciwko 74 ustawę w sprawie taryfy wyjąt<owiej, 
która zostaje przedłużona do lutego 1922 nóku. 


dastonicy rzerezwyczajck przemytnikami. 

Lwów (tel. wł.). „Gazeta Wieczorma” podaje: 
Wzdłuż pogranicza za Zbruczem rozpoczęła się 
akcya, zmierzająca do oczyszczenią jnstytucyi 
sowieckich ze spekulantów i przemytników. O- 
fiarą tej akcyi padli częściowo dostojnicy czesa: 
zwyczajek, Ostatnio rozstrzelano 6 .czekistó** 
z Wołoczysk za przemytniciwo i uprawiane 
hanmdju nielegalnego z Polską, W miejsce sta 
rych ozerezwyczajek zaprowadzono nowe, kon- 
trolujące granicę polskosukrajńską. 


Zamach na rząd w Lizbonie. 
Madryt, (PAT) Agiencya Havasa donosi: Z Li- 
zbomy komunikują, że pod koniec bankietu, kto- 
ry burmistrz wydał na oześć madu., rzucono 
bombę w chwili, kiedy ministrowie opuszczali 


' salę, Odfamki bomby zramiły kilku mimistrć: 


Policya aresztowała szereg rewołuczonistów. 

Paryż (PAT. Radio). Agencya Havasa podais: 
Ó zamachu w Lizbonie donoszą, że ma on stać 
w zwiazku z szeregiem aktów terroru, stosowa: 
nych przez komunistów w całej Puropie zacho- 
dniej. 


SALCE s WEW 


Gotową konfekcyę | 


męską i damską $ 


dostarczają hurtownia po cenach umiarkowanych 


|| Krajowe Zakłady konakcyjac 


| Kraków, ulica Szczepańska 7. |. p. 


setki - 


| 
| 


PairanAnRERY "| | Sloan zn nA NONE I rL ekonomiczny: 


Zniżka cen zboża zagranicą — 
zwyżka w Polsce. 


(stm.) Pomimo „naturalnej“ baryery ekosomicznaj 
jaką stworzyła między Polską a krajami zachodu 
nasza niską waluta, pomimo sztucznych zapór, jaz 
kie słusznie stawiamy wywozowi płodów olaiczych 
od nas begramicę, dla zabezpieczenia się przed ogo- 
łoceniem ze środków żywności — nasze całe życie 


wewnętrzne, nietylko jnie mogą się izolować od 
oddziaływania rynków. zagranibznych, ale oddzia- 
ływanie to nawet wzrasta. Jak wszędzie indziej, 
taksamo zaobserwowąć to można na naszym rynku 
zbożowym. 
We wszystkich krajach Europy jmportujących zbos 
że, już od dłuższego czasu daje się spostrzegać jes 
Baez objaw. Oto producenci miejscowi mie Śpies 
z realizacyą doskonałych zbiorów tegorocznych 
wę: na rynek puszczają ograniczone ilości z logtatniec 
go zbioru. 

Natomiast kraje kariorokie, zwłaszcza ameryk wh- 
skie, mając maczny nadmiar zboża, rzuchją je na. 
rynek europejski, gdzie jednak wysoki kurs dolara 
odstrasza nabywców. (Nabywcy europ jscy, przewa- 
knie młynarze, ograniczają swe zakupy do naj» 
miezbędniejszych ilości, o robienłu zapasów na ra. 
mie wcale nie myślą. Rezultatem takich konjunktur 
Jest powszechna choć niewielka zminżka, która w 
Ameryce północnej wynosi 315% çent. na quar: 
terze. 

Nasz rynek zbożowy, zachował się pozornie uds 
miennie, i kiedy na calym Świecie zapanowała sta- 
nowczo zniżka, u nas ujawnia się silnie dążenie 
wwyżkowę. Podnoszenie się cen zboża u nas, towa- 
rryszące spądkowi naszej waluty było zrozumiałe, 
ale wzrost tem ziemiopłodów iwtedy, kiedy kurs 
marki polskiej mocno się podnosi, może się wydać 
paradoksem ekonomicznym. Paradoks tem ma SWO< 
je przyczyny. 

Nie bez wpływu pozostaje tu konsiatowana wies 

duża kontrabanda wywozu naszego zho- 
$a ragranicę, tak wschodnia jak | zachodnia; gra 
pewną rolę i spekulacya oraz mniejszy omłot, niż 
się spodziewano. Ale to wszystko są raczej wpływy, 

jące zwyżkę, a nie jej isioinć przyczyny. 

, Najprawdopodohniej omawiana zwyżka jest po- 
(prostu dążęniem naszego rynku zbożowego do zró- 
wnania cen z poziomem rynków zagranicznych. 


Wbrew ogramiczeniom i zakazom, o sordonom 


— 4 WA e m w A M A VA > 


‘RLA’: 


[DROBNE NE ocioszenia | 


pegaria marynarkowe ì palot pod „ "Wanda". 


[[POSAD SZUAEJĄ | SZUAREJĄ | [[POSAD SZUAEJĄ | T a Lubicz 32 III p. 


na prawo. Od 3—5 


gospodarcze i masze rynki wwarowe, nawet 
| 


Wyjnśnienia | porady w sprawach oka so ar 
Lp bezpłatnie w r Ateiainioye Kraków, Dunajewskiego 7. 


Ś BĘ PTE PEPE PE DEEPER PREZ 


„GONIEC ERAKOWSKI" , 


LL Lm EL 


izolacyjnym życie gospodarcze świata, podobnić jak : sze kraje Świata ze swymi celami i prawnemi za- 


ciśnienie barometryczne, mimo wszelkiej przeszkoz 
dy, dąży do równowagi. A osiągnięcie tego stanu 
równowagi już jest bliskie. 

We Francyi notują pszenicę za 100 kg. po 75—30 
co. przy kursie 300 mk. za franka już wypadnie 
prawie na jedno. Tak więc zwyżka can na naszym 
rynku zbożowym, jakkolwiek dla mizjszowych kons 
sumentów bardzo istotna i dotkliwa, w stosunku do 
rynku międzynarodowego jest raczej zwyżzą po 
zorną, osiągnięciem równi międzynarodowej. W zja- 
k tem kryje' się może jeden z objawów uzdro- 
wienih (przykrego chwilowo w skutkach) naszych 
stosunków handlowych z zagranicą, skutzk  ścis 
słego wejścia w splot międzynarodowego obrotu go- 
spodarczo:handlowtgo. i 


Działalność Międzynarodowego 


` 
i 
s 
j 
fr. — u mas cena ostatniej wynosi około 20.000 mk., | 


/ 


/ Urzędu Pracy w Genewie. 


Mąigdzynarodowy Urząd Pracy urządza trzecią 
międzynarodową konferencyę, która rozpocznie się 
w Genewie dnia 25 bm. przy współudziale repres 
zentantów 52 państw, tj. wszystkich członków Ligi 
narodów i innych państw, jak Niemcy, które także 
biorą udział w międzynarodowej organizacyj pracy, 
utworzonej na mocy traktatu pokojowego w Vers 
sailles. Głównym przedmiotem obrad tej konfərcnas 
cyi będzie mpmawa zastosowania w rolnictwie za- 
sad o warunkach pracy, przyjętych w Waszyngtonie 
w r. 1019, j. długość dnia roboczego, ubezpieczenie 
od wypadków i chorób, zabezpieczenia na starodć. 
Na porządku dziśónnym jost także sprawa niedziel- 
nego spoczynku w handlu i przemyśle. 

Każde państwo jest reprezentowane przaz specyal: 
nych delegatów robotników, pracodawców i fząs 
dów. Po konferencyi waszyngtońskiej, która zaj: 
mowała się spęcyalnie sprawą Szgodsinn:go dnia 
pracy, 30 ustaw zostało uchwalonych przez państwa 
hiorące udział w konfcrencyi, a 63 projektów ustaw 
jest przedrniotem dyskusyi w parlamentam. wagle- ' 
dnie w sejmach poszczególnych państw. 

Druga konferencya w r. 1920 w Genui zajmowala | 
się głównie sprawą przyjęcia i ubezpieczenia ma- | 
rynarzy. 

Międzynarodowy Urząd Pracy, utworzony na moa 
cy traktatu pokojowego z siedzibą w Genewie, 
pracuje w pełnem tempie, aby zastosować prakty: 
cznie rezolucya uchwalone na poprzadnich konfe- 


| rencyach. Wydaje on peryodycznie najpotrzebniej: i 


sze daty statystyczne Å wyniki śwoich ankixt we 


O0O0E010QE 
a 


L| a a 
Jo teretu bt 

074 przystojna dystyn- 
gowana pragnie poznać 
mężczyznę bardzo ku!turai- 


nego. Zgłoszenia do Gońca 
4329 


(ia s ESFERANTA rozpocznie 
się dnia 20 października 
1921 r. w lokału Towarzy- 
stwa Esperanto przy nl. Sław- 
kowskiej 6, 1. p. o godz. ł9, 
będzie prowadzeny specyalną 
mefodą i potrwa oxząło 2 mie- 


DOWA, właścicielka dóbr 


į nionego terminu ma Polska prawo podjąć 


PO krajach. AT riii paoe: J 


jęk SER RRERTRIRIAI 


Oddział dla ogłoszeń otwarty od FRA, 9-1 1 od 4—7. jo JER 


qeturzyste poszukuje odpo- 
wieuniej dosady. Zgło= 
monia do Administr. Gońca 
pod „Maturzysta*. 5402 


DANNA z ukończonym kur- 
1 sem handiowym pisząca 
biegle na maszynie poszukuje 
odp. posady. Zgłoszenia do 
Adm. aBańgee po L. G. 


(ĄSRONOM Bgo roku poszu-| 


kuje jakiegokolwiek zaję- 
tia. Zgłoszenia do Adm. Goń- 
ea, pod „Agronom“. 5611 


pa z ukończoną 9 klasą, 
z dobrego domu, przyjmie 
posadę do dwóch panienek 
jako nauczycielka. Zgłoszenia 
Kukla Bochnia. 5623 


ASYSTENTKA POCZTOWA w 
Krakowie, zamieni swą 
posadę na taką samą na pro- 
wincyL Zgłoszenia pod „Asy- 
stentka", do Adm. Gońca. 


giczanica Liceum udziela lek- 

cji języka francuskiego 
i matematyki. Zgłoszenia do 
Administr, „Gońca krak." pod 
„Hanka*”. 5614 


Í SPRZEDBŹ | 


SKRZYPCE ręcznej roboty o 
nadzwyczaj pięknym to- 
nie do nabycia okazyjnie. 
Ogladać można w szlepie fir- 


łudniu. 


rzedam używaną garderobę 
dąmską. Zgłoszenia do 
Admin. „Gońca Krak.“ pod 
„Używana garderoba*. 4700 


Sprzedam okazyjnie lusu- 
sowe wydanie Rudolfa 
Presbera „Das goldens La: 
chen“ duży tom oprawnoy w 
płótno, z licznemi wielobarw- 
nemi ilunstracyami w tekście. 
Gena 6.000 Mkp. Reflektanci 
zechcą odnieść śię pisemnie 
do Adm. „Gońca Krak.“ pod 
„Hnmor*. 3728 


Doszukuję do kupna maszynę 
do wytłaczania (sztancow= 
ui) loko Kraków. Pisemne 


oferty do Admin. „Gońca* 
Krak. dla.„EsPe 77. 4 5729 


STACYE TELEFONICZNE ma- 

łe na słaby prąd, w do- 

brym stanie kupię okazyjnie. 

Łaskawe oferty do Admin. 

„Gońca“ Dod aytin M.K. 25.* 
573 


nu—— 
GK pantofelki blała (bez 


paska czółenkowe) zeskór 

iki zamszowej lub glasse nr, 
134 i 35., Zgłoszenia do Adm. 
„Gońca* między 12—1. 5725 


m/oda, dystyngowana, 
w braku znajomości poszu- 
Kuje towarzysza do lat 45 
również właściciela. Zgłosze- 
nia do Administracji Gońca 
pod „Wdowa* 5645 


przystojny Hiszfan, ostatni 
potomek starej arystokra- 
tycznej rodziny; pan ołbrzy* 
miego majoratu, lat 27, po- 
szukuje tą drogą pięknej, mo- 
dej Polki, z dobrego domu, 
lecz niezamożnej, któraby ze- 
chciała go poślubić i zapew- 
nić mu zdrowego dziedzica 
majoratu. Zgłoszenia nieano- 
nimowe w języku hiszpań* 
skim lab francuskim pod 
adresem „Conde J. de As 
Madrid, Boulevard de Velas- 
quóz 45" za pośrednictwem 
Administracyi „Gońca Kra- 
kowskiego.* 5731 


powracających z niewoli pro- 
szę bardzo o jakąkolwiek 
wiadomość o Bogusławie 
Siamku, pa A służącym j 
w wojsku austryackiem przy 
40 p. p. lE. Marschkompani: 


| który miał być w niewoli r 


w maju 1917 rolm miał prze- 
bywać w Kijowie. -ePProszę 
adresować Wincenty Siemek, 
Wrzawy, powiat Tarnobrzeg, 

___ opolska. 6 5642 


siące (2 godziny tygddniawo). 
Zg'oszenia przyjmuje sję co- 
dziennie od gudziny 19—20. 
Opłata za cały kurs wynosi 
iy'ko 250 MK. 5728 


Matka poszukuje gyna 
STEFANA ARAMOWICZA: 
studenta |-go kursu Techuo- 
logicznego instytutu. Wilno. 
Lwowska Nr 1 mieszkania 1. 
5540 Anna Aramowicz.. 


Skradziono k książkę. odrocze- 
ula na nazwiske Grębo- 
NA Szczepan ur. w r. 1399 
Tzyszowa kamerainego po- 
i Nisko, którą unieważnia 
się. 5621 
a ÓW 
gee dzieno papiery wojskowe 
na nazwisko Stanisław 
Lęcznar, Łańcut, „Głuchów, 
które unieważnia się. 5622 
Ma a o 00, o 
gubiane papiery wojskowe 
na nazwisko Adam Ryska 
Ur. 1902 w Bąbrku powiat 


Chrzanów unieważnia się. 
5628 


(| MOTURY elektryczne, 


Gwoździe 9d 2 do 6“ 


długie, w ładunkach m = 
cało-wsgonewych, 0630 


Cyne angielską, 
Piiniki, Płachty | 


sadami, oglosił Urząd Pracy 3 ważne 
w języku ak? rodowym Esperanto. 
„Jest faktem, że Liga narodów uchwaliła wstawić 
sprawę ‘wprowadzenia Esperanta do wszystkich 
szkół do porządku dziennego swego majbliższego pos 
siedzenia i poleciła goneralnemu Sekretaryatowi 
Ligi przygotować na to posiedzenie dokładne sprae 
wozdanie z £lotychczasowych doświadczeń i wynie 
„ków poczynionych z Esperantem. 


Pozwolenie na wywóz towarów» 
z Górnego Sląska. 


Wedlug ząwiadomiemia konsulatu generalnego 
Rzeczypospolitej polskiej w Opolu Komisya 
Międzysojuszniczą ustaliła ostatecznie następujące 
zasady przy udziólanig zezwoleń na wywóz łowa- 
rów górnośląskich pa granica terenów plebiscy- 
towych, 

omisya nE E M udziela zezwoleń na 
b yk wyrobów wyłącznie górnośląskich i rozpaz 
truje tylko te podamia, które wpływają  bezpośre: 
drio da komisyi od producentów Aub fabrykantów. 
górnośląskich, to znaczy, że podania w żadnym wy» 
pądku nie mogą być skierowane do komisyi przez 
pośredników (kupców hurtownych itp.). 

Podanie o pozwołenie wywozu powinno zawierać 
następujące pozycye: 

1) Nazwisko producenta lub firmę i jej siedzibę; 
2) nazwisko kupującogo; 63) dokładne oznaczanie 
kraju i miejsca wysyłki towaru; 4) wagą lub ilość 
wywożonego towaru (o ile wysylane są MASZYNY. 
należy podać numer fabryczny; 5) wartość towaru. 

Do podania należy dołączyć: 1 

1) Świadectwo pochodzenia, zaświadczegie pro- 
Gucenta lub fabrykanta, Że towar, który ma być 
wywieziony, został wytworzony lub wykończony na 
Górnym Śląsku; 2) ruchunek „wystawiony przez 
producenta lub fabrykanta na imię kupującego. 

—000— 

POLSKA W MIĘDZYNARODOWEJ KONWENCYI 
POCZTUWO-PFAKIETOWEJ. Według doniesienia 
ministerstwa poczt 1 telegrafów, polski zarząd po- 
cztowy przystąpił dó międzynarodowej konwencyi, 
dotyczącej wymiany paczek ‘pocztowych, zawartcj 
dnia 30 listopada 1920 w Madrycie. Konwencya ta 
wejdzie w Życie z dniem i stycznia 1922. Dd wymie» 
ruch 
paczkowy ze wszystkiemi państwami, należącemt do 
powyższej konwencyi, z drugiej zaś strony, pań- 
stwa te mają obowiązek przewozić przez swe ob- 
szary paczki wysyłana do Polski i z Polski, 


dok umenty 


Roc ozjo szeń nmieszczone sq w. RWE 


ISSY EAR A E R e e 
Zakład krawiecki 


Piotr Zdeb, Kraków 


ulica Długa 47 © 408 


poszukuje zdolnych czela- 
ki ków krawieckich. 


u 


EEST 


sztuczny, masą as MANIE o, a o ze skła- 
dów w Polsce „ PION‘, Lwów, Lwowska 48. Tel. 476. 


oryginalną szwajcarską 
wg wszystkich gatunkach 
oraz 5620 
wełniane dostarcza Biuro Techni- 
czna A. Romer, Kraków, Długa 71, 


Gaze jelwadią 


Žž 
| Pytle 
- farbiarnia i pralnia chemiczna 


A. S$zapkowskiego 


Kraków, ul. Karmelicka L. 18. 


Rok założenia 1863. 5576 


Gzyszczenia chemiczne i farhowanie 


juskutecznia Się w urzeciągu 5-8 ni. 
XOBMSKRIĘ, Suche zdrowe 
wagonowo w większych ilościach 


| [FATRYMORIALNE|| 
my „Patefon*, ul. Szewska | 


8 | KAWALER lat 26, stojny. 
3 = z» Kornit na stanowisku ursy 


TA polskie beletrystyczne | dowem pragnie poznać pannę 
prawię nowe do nabycia | do lat 23 posiadającą wypra- 


ZAMIENIĘ KSIĄŻKI | beletrysty- | i nieprzemakalnodo krycia w4- 


czne i leksykon na Bad 
szynę do pisania w dobrym , 
stanie, z małem, widocznem ` 
pismem; książki są nowe ią 


gonów — paieca ze sag] ISTAN f sprzeda BOM HANOLOWY 


BIURO TECHNICZNE || Exerci“, Kraków, Grodzka 51. Tel. 13-51 


Boleilawa de DAHLREI 5578 


Dostawa natychmiastową. 


dkazyjnie. Zapytania pisem- | wẹ i umeblowanie. Zgłosze- ; w dużej ilości. Zgłoszenia ple ił * 1l Dostarcza się również dla Wojst. Zxkł, Gospodarczych. 
ne pod „Mól książkowy“ do |nia do Admin. Gońca pod semne do Admin. „Gońca „Rag? KA zisa. | 
Sdmin. „Gońca” s 5727 | „Rządowiec* 5644 pod szyfrą „K.K. J. Ta 57244 a i z nk" 
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ow. head shandiowe 5. A. 


ODDZIAŁ SAMOCHODOWY 


tworzył przy ul. Wolskiej I. 20 
(dom wiasny) 


WARSZTATY 
REPARACYJNE © 


ni Wykonuje wszelkie neprawy samochodów 030- 


y bowych i ciężar. pod fachowem kierownictwem. i 
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MOTO ropry, kompietny. 35/40 HP., do- 
aw starczy ze składów w kraju „ PION*, 
ra Lwowska 48, Tel, 416. 550 


"ZAPROSZENIE. 


W piątek dnia 21 października b. r. o godzinie 10-tej przed południem odbędzie y 
się w sali Redy Powiatowej w Krakowie, przy ulicy Pijarsziej L. 1. pa 


ZWYCZAJNE WALNE ZEBRANIE 
CZŁONKOW Spółki Handiowej „JEDNOSĆ” W KRAKOWIE e 


Z NASTĘPUJĄCYM PORZĄDKIEM DZIENNYM: 


f. Odczytanie protokółu z poprzedniego Wałnego Zebrania. 
2. Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności Spółki za rok 1920/21. 
3. Sprawozdanie o zamknięciu rachunkówem za rok 1920/21. ; 
4, Sprawozdanie Komisyi rewizyjnej i wniosek na udzielenie Dyrekcyi | $% 
absó!utoryum oraz wniosek+na rozdział czystego zysku. 


TOWARZYSTWO | AKCYJNE 


DLA MIĘDZYNARODOWEGO TRANSPORTU 


LWÓW, ULICA TRZECIEGO MAJA 5 5 
FILJA: RÓWNO. 


Wnioski członków. W myśl $ 13 statutu xfależy je zgłosić do Zarządu! % 
na 7 dni przed zwołaniem Zebrania, a poparte przynajmniej przez "10 część, f 
ogólnej liczby członków. śr 
f Zamknięcie rachunków i bilans Spółki za rok 1920/21 jest wyłożone | Š% 
do przeglądu w lokalu Spółki w godzinach urzędowych od 1-go do 20- -go | 


października 1921 r. >  ZBŁATWIA 


5619 Przewodniczący Rady Nadzorczej: 


Józef Skowron, w. r. WSZELKIEGO í 
© WERSET A OPC "| :ROGZAJU: i 


EKSPEDYCYE | 


Uchwałą Komisyi gazowo- elektrycznej z dnia 11 b. rh. ustaloną 
została z powodu znacznej podwyżki cen węgla i robocizny na mie- 
siąc październik 1921 następująca taryfa prądowa: 


gd 

| dla mieszkań prywatnych i klatek schod. pryw. Mk. 100— za 1 kwg. 
|| SGL + 6a da da uke a a M TO Zew Ewa 
e 
© 


Kemp" k: nai oiai „ię t Mać: 
| DOM | SPEDYCYJNY I KOMISOWY zy | 


„SPEED OLE 


Ska z ogr. odp. 5519 


«'mótórów „wo... *w lg. «Ay « « „Mk, 100 za 1 kmg. 


Kraków, dnia 12 października 1921. 


z OGŁOSZENIE. I 


DYREKCYA ELEKTROWNI MIEJSKIEJ 


A po Mój, > gylog $ | Centrala KRAKOW, Fioryańska 25. Tel. 2017. | 
PR WZA (2 e oi cech A Oddział we Lwowie, ul. Mochnackiego 6. 


Zastępstwa we wszystkich pogranicznych i portowych stacyach. 


Stały ruch zbiorowy: Wiedeń-Kraków i Kraków-L wów. 
Przewóz mebli patentowanymi wozami meblowymi. 
- A Oclenia. — Składy towarowe i piwnice tranzytowe, 


z a A 
GRZYSENE 2 CZE AE © AEE © BAWIA |) LTR © WDS TD DAAE 1 037 UIN Aaa 7) 
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krakowie, Grodzka 43, l. p. adeszły ostatnie nowości paryskie na sezon z mowy! I 
Plusze. eksamity, velour-chiffony na płaszcze i suknie, crepe, de $ 


oczna 
N j 
załatwia wszelkie Popo" kady zakres bankowości b| chiąg, crepe de Georgetty, jakoteż suknie, ,sziafroki jedwabne, 4 
wchodzące pod jak najkorzystniejszymi warunkami. | wełniane, etaminowe oraz wykwintna bielizna, — Wielki wybór. 
- EJ 
| z 
9 9 


Ceny umiarkowane. — Sprzedaż hurtowna i cześciowa. 
Ostatnie nowości poleca: 


BENNO BRETYVNER, KRAKOW : 


Rynek główny 13 = DOM TOWAROWY == Rynek główny 13 § 
Ostatnie specyglne modele paryskie kapeluszy damskich. | 


Udzisłą kredytu, a w szczególności udziela poręki 
(gwarancyi) dia kredytów 5605 


| 

s 

i wszelkich innych zobowiązań finansowych i handlo- R. 
wych, tek krajowych jak i zagranicznych. 


Kierowniczka 


Felicya Lipsthikcz - Breiner. 5461 
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